
+ W siedzibie ONZ w No- + 
wym Jorku trwają go­
rączkowe konsultacje w 
związku ze zbliżającym 

się terminem zakończenia 

zawieszenia ognia na Bli­
skim Wschodzie, 

WIZYTY 
W dniu cidsiej.uym prz;y­
bywa do Warszawy mini­
ster · spra.w Za.granicznych 
CSRS Ja.n Marko. 

NARADY 
+ Sejmowe komisje Prze­

mysłu Lekkiego, · ·Rzemio· 
sła. I Spółdzlelo:rJOści oraz 
Oświa.ty I Na.uki obrado­
wały ·wczoraj w Warsza­
wie, 

GOSPODARKA. 
• Obecny stan nai;zeJ 

spodarki I · ·rysujące 

prz;ed nią pr.oblemy. 

go-
się 

SPOTKANIA 
+ I sekreta.rz Kł.. PZPR B. 

Koperski za.poznał się 

wczoraj 1 problemami 
nurtującymi łódzkie śro­

dowisko na.ukowe, 

SPORT 
+ Posłowie ziemi łódzkiej 

zapoznali się wczoraj z 
możliwościami ba.zy tury­
stycznej naszego regionu. 
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Dziś Warszawa 
A Cena 50 gr 

W obawie wznowienia działań woiennvch 

powita 
ministra ~ 

Łódź, środa 3 marca 1971 roku Bliski Wschód tematem 
Rok xxvn Nr 52 (7.92ł) 

konsultacji w ONZ 
Jana Marko ~-~~~-= DZIENNlK 

ł:ODZKI 

gorączkowych 
W siedzibie ONZ toczą się od 

poniedziałku po południu go­
rączkowe konsultacje mające 
na celu n ied0opusz.czenie do 
w:rmowienia działań wojemiych 
na Bliskim Wschodzie, po u­
plywie term"nu czasowego 
przerwa·nia ognia. Sytuacja w 
tym rejonie 9wia ta pogorszyła 
s i ę gwałtownie po kategorycz­
neJ odmO'wie rządu Goldy Meir 
wycofa.nia woJs.k oku.pacyjnych 
z zagarniętych terytoriów na 
linię sprzed agresji w czerwcu 
1967 r. Jak oświadczy! mini.ster 
spraw zagra·nk:onych ZRA, M. 
Riad, kra·J jego U•waża ten ~ok 
za zamknięcie drZIWi przed 
wszelk im pc>kojowym rozwiąza­
n iem kryzysu. 

dy stanów Zjednoczonych, sta­
raj ąc s i ę o uzyska.nie wyjaś­

. n ień w sprawie l>liSkO'wschod­
nieJ polityki USA. 

Ministrowie 
obrony państw = 

............ „ .............................. „ ....................... , ............ „ ......................................................... . 
uczestników 

Układu 
Warszawskiego 
obradujq 

9 Produkcia 9 Rynek lnwesłycie 
• 9 Handel zagraniczny 

W siedzibie ONZ mówi się 
jakoby Jarrhng miał raz Jesz· 
cze zwróc ić si~ d<> Izraela o 
ponowne roz•ważenie ostatecz­
nej od>powiedzi. Nie wyklucza 
się, te w ra,zie fiaska tych u­
s i łowań, Gunnar Janing mógł­
by zrezyg>nować ze swego man­
datu. 

w Budapeszcie 

Dziś na za.proszen1e ministra 
spraw zagranicznych Sterana 
Jędrychowskiego przy bywa do 
Polski z ofi cjalną przy jaciel­
ska wizytą - minister spraw 
zagra.nicznych Czechosłowackiej 
Republiki Se>c jalistycznej - Jan 
Marko. W lutym 1969 r. pl'te· 
bywał w CSRS - polski mini­
st•r Steran Jędrycbowski. 

Aktualna sytuacja gospodarcza Nega,tywna odpowledt Izraela 
na misję Jarringa spowodowa­
ła również ożywioną działal­
ność dyplomatyczną w Kairze. 
Ja·k informowa,liśmy, mi.n!ster 
&praw zagranicznych M. Riad 
konferował w ponied•zialek 
przez ponad trzy god'liny z 
przedstawiciela.mi czterech wiel­
kich mocarstw zap01:nając Ich 
ze sta•nowiskiem swego kra.ju. 

Z bm, w Buda.peszcie rozpo• 
częlo się p06iedzenie Komitetu 
Ministrów Obrony Paąstw -
Uczestników Układu Warszaw­
skiego. Na porządku dn_ia po­
siedzenia - zagadnienia zwią• 
zane ze stanem zjednoczonych 
sił zbrojnych. 

Przyja.w do Pol ski J. Marko 
będzie kolejny m krok iem na 
drodze dalszego zacie•pieuia I 
pogłebiania polsko-czechosło-1 
wackie.i pr"tyjaźni i współpracy. 
Czechosłowa<-ia - warto pod­
kreHić - zajmuje obecnie trze­
ci„ miPjsoe (po ZSRR i NRO) 
w handlu zagranic„nym Polski. 

Rada Mlinostrów ro'7.patrywala niedawno pr'leb ieg wykonania 
zadań J>Ja.nu w ostatn ich miesiącach, wytyczając na tym tle kie­
runki działamia, mające na celu za,pewnienle rytmicznej I peł­

nej realizacji tegorocznego prl)gramu gospodarczego. Gruntownej 
a.na.\Ltie poddano przy tym za.gad·nienia dalszego roz:wija1nia pM­

d•ukcji i do5'\osowamie jej do potrzeb - zwlaS'l.cza rynku we­
wnębrzinego i eksportu. Podstawą tej ana·li.:y stała się <>cena 
aktualnej sytuacji rymowej. Co więc można powiedzieć o obec­
nym stanie nas-ej gospodu,ki I na;)wdrtiej!nych ryaujących 91ę 

J>rol>lemach? 

Chociat wzrMt prOd•u'kcj! 
przemysłowej w styczniu I lu· 
tym br. Jest niższy od założeń 
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Połsko-czecboslowacka u mowa 
o 

na 

wymianie lowar6w 
oraz płatnościach 
lata 1971 t97!S 

z marca l>r. podpisana z09tała w Pradze między Polską 

i Czechosłowacją umowa wieloletni.a o wymia,n.ie towarów 
i płatnościach na lata 1971-75, Zgodnie z założeniami pod­
pisanej umowy wartość obrotów handlowych między obu 
kra.jam.i wyniesie w tym okre&le ok. 13,& mld zł dewizo­
wych, a więc będzie o ok, 73 proc. większa od porówny­
walnych założeń umownych na lata 1966-1970. 

Przewid7-iany w umowie wzrost 
obrotów nastąpi zwłaszcza w 
dz iedzinie maszyn i urq;ądzeń 
zarówno w ekspC>l'Cie, jak I 
~mporcie. Wielkość wymiany w 
zakresie maszyn i urząózeń jest 
decyd•ująca dla dalszego roz­
woju S'tosumków handlowych 
między PRL i CSRS, [mport 
maszyn w całości nasze.go im­
portu z CSRS stanowi 64 proc., 
a eksport maszyn 60 proc. ca­
łośc i wywozu do CSRS. 
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Powołanie 

ErllPY ekspertów 
do spraUJ 

NPG, to jedonaik można liczyć 
na odrobJenie opóinień w nad­
chodzących miesiącach. Wszy­
•tko. przemawia za tym, te za­
łogi w:elu przć<i:>ięb J01 stw u· 
porają się z trudnościami z 
pierwszych tygodni rc>ku l O· 
siągną szybsze temipo przyrQ· 
S<tu produ.kcji. Szereg gałęzi 

go8podarczych wykazuje zresz­
tą już -obecnie pomyślne wyni­
ki. Do.tyczy to przede WSlY&l· 
k:m gómic~wa, które po stycz­
niu i ~UJtym bt'. uzyskało nad­
wyżkę wydobycia węgla w wy­
sokości ok. 310 tys. ton, prze­
kraczając plan dostaw tego 
pa.Jiwa d·la w&zy~kich odbior­
cĆ1W. Nastąplfa ta•kże wyraźna 
pO'prawa realizacji zadań w 
przemyśle okrętowym, który 
nadrO'bił w pelnl zaległości. 

Podobne unformacje nadeszły 

też z niektórych innych branż. 
Niemniej - przemysł chem icz­
ny ma spore kłopoty w zakre­
sie pełnego wykonywa.n.la pla­
n u produkcji naiwozów ao:oto­
wych i fosfc>rowych, przemysł 

mattl1'iał6w bud'OWlanych - ce­
mentu I materiałów ściennych, 
przemysł lek,ki - tka.nin ba­
wełnianych i wyrobów poń­
czoszniczych itp. To naturaln ie 
wyznacza główne ,.kieru.nki u­
derzenia" w naji>H-ższym cu­
s!e. Resorty gos(X>darcze przy­
gotowuj~ jouż w te1 dziedzinie 
doraźne pro!(ramy szybk1ej po­
pra.wy sytuacji, 

Na czoło problemów ekooo­
micznych O<i początku br. wy. 
su.wa się zagadnienie utrzyma­
nia I umocnienia równowa.gi I 
rynkowej. Staje się to szcze­
gólnie aktuaJne obecnie, oo po­
wrocie do ol>n i żonych cen ar­
tYk.ułów żywnościowych. 

{Dall&zy ciąg na str. 2) I 
Premier Izraela Go>lda Me'ir 

odbyla we wtorek rozmowę z 
wyższyim unęd,nikiem ambasa-

~~~~~~~~~~~ 

Obrady komisłl sefmowyr:h 

Przemysłu Lekki~go, Rzemiosła 

i Spółdzielczości; Oświaty i Nauki 
Komisja Pnemysłu Lekłdego, 

Rzemiosła i Spółdzielczości 
Pracy uznała za słuszne dodat­
kowe obc '.ążenie J>()datkowe 
jednostek i osób oS.:ągających 
wyż5ze dochody; nie powinny 
one natomiast dotyczyć naj­
mniej zarabiających rzem i eśl­
ników św'.adczących uslugJ. 
Komisja postaa:•o·wiła przyjąć i 
i;kierować do Komisji Planu 
Gospodarczego, Budżetu \ Fi-
nansów wniosek w sprawie 
przyjęcia projektu ustawy z 
Poprawką 

Komisja uchwaliła dezydera­
ty · dotyczące rozwoju produk­
cJi r:akładczeJ. Kom:s.J.a stwier­
dza m. in„ te rozwój pracy 
na·kładczeJ powinien być rea­
lizowany w szerszym stopniu 
m. in. drogą przesuwain:a 
w określonych waru·nkach -
pewnych faz produkcyjnych z 
zakładów zwa.rtych do chałup­
n ictwa. Komisja postuluje rów­
nież r.ozważen'.e możliwości i 
ewentualne podjęcie prac nad 
programem zatrudinienła kob'.et 

w niepełnym wymiane godzin. 
P r oblem rozwoju produkc,ii na­
kład'czej wiąże s'.ę ściśle ze 
stworzeniem dla pod~Jmują­
cych pracę ehałupniczą bar­
dz'.ej korzystr:ych warunków 
•ocjalnych. Swiadc>:enia socjal­
ne bowiem przysługujące do­
tychczas chałupnikom są ogra­
n cczone. Dotyczy to zwłaszcza 
ubezpieczeń "Palecznych S 
związanej z tym c>pieki lekar­
<l<lej. rent i emerytur. Kom'.sja 
uważa, że należałoby wspótnie 
z CRZZ rozważyć mo2:1Lwość 
uregulowania tych spraw, 

Na posiedzeniu Komisji o­
iwiaty i Nauki wiceminister 
oś~aty i szkoln'.ctwa wyższego 
- Wit Drapich poiinformował, 
że resort dodatkowo przezna­
czy 560 ml·n ?;ł na ocbro<nę 

zdrowia, opiekę społeczną i o­
p iekę nad dziećmi. BO młn zł 
stanowią w tym środk·I r„a po­
prawę wyżywienia w zakładach 
opiekuńczo-wychowawczyeh o­
raz na llW'.ęks·zen.ie wydatków 
na odzież dla wychowaillków. 
o 70 mln zł zwiększone ZOOlta­

RedaktorzlJ 
naczelni 
przyięci przez 

E. Gierka 
W dniu Z bm, I sekret1.rz Z:C 

PZPR Edward Gierek spotkał 
się z redaktorami naczelnymi 
ni&którYch c&ntralnych orga­
nów prasowych, agencji, radia 
i telewizji. W spotkaniu ucze• 
stniczył członek Biura Polity cz­
nego, sekretarz KC PZPR -
Stefan Olszowski, a także kie• 
rownik Biura Prasy KC - Wie• 
sław Bek. 

W toku spotkania o.mówione 
zostały aktualne problemy na· 
szeJ prasy i zadania stojące 
przed nią na tle uchwał VIII 
Plenum K«>mitetu Centralnego, 

Pożar „Dakoty" 
lndiry Gandhi 

Premier Indii, Iru:ih'a Gandhi 
o mało co nde stała się w PO.= 
niedziałeic ofiar4 tragiczr,ego 
wypadku samolotowego, W 
czasie jej Pod•róży do ~tanu. 
Orissa zapalił się jeden z sil­
ników samolotu wojsk.owe.go 
„Da•kota". Pilot natychmiiast 
&k•ierowal samolot na ma.le lot­
nisko położone w odleglośed 15 
km Od punktu docelowego po­
dróży, dzięki czemu unhltnął 
katastrofy, lndira Gandhi od­
bywała podróż w związku z 
k.ampa~:ią wYborczą. 

W ramach nowej um<>wy na 
lata 1971-75 Czechosłowacja do­
starczać będzie d<> Polski m. in. 
obrabial!"ki, wyroby elektro­
techniki siłno- i sł„boprądowej, 
maszyny górnicze i budowlane, 
maszyny wlf>kiennicze I obuw­
nicze, kompletne obiekty i in­
stalacje dla przemysłu che­
micznego, automatykę i arm•­
turę przemysłową, urzadzenla 
elektrotechnic.zne; techniki ob-
1icze1ni·O'Wej, · łożyska to-cz.ne, 
narzędzia i artykuły ścierne, 
części do ciągników, ma•zyny 

telewizji kolorowej 
W Komitecie do tJ!raw Radia 

I Telewizji powoła·na została 
<>sta.tnio grUJPa el<Spertów do 
111praw telewiizji kolorowej. Jej 
przewO<iniczącym i.o&tał zona.ny 
specjalista w tej d•ziedzinie -
mgr inż. Andrzej Bartos'.ak. 
Grupa eksper tów opracować ma 
dokładny ·program rozwoju 
TVC w Polsce. Zajm ie si ę ona 
zarówno J>racami prowadzony: 
mi w Komitecie do sp r a w Ra­
dia I TV, jak też koordynacją 

wspói.nych p;zeds i ęwzi ęć z re· 
sor tem lącznoścl i przemy;;łem 
Um.otłiwi to kompleksowp roz. 
w iąo:ywan i e zagadnień zwi ąza­
nych z telew izją kolorową. 

Spotkanie I sekretarza Kl PZPR 
ną wyd.atki na poprawę wa­
runków socjalnych studentów. 

Nie tylko 
ludzie ••• 

Resort opracowuje program Trzęsienie ziemi, które naw;e-
hudownlctwa domów i stołó- dz'..lo w ubiegłym miesiącu Ka-
wek studenckich, przychodni liforn.!ę, wywołało przerażenie 

(Dail&zy ciąg na str. 2) 

Zmarł 
prof. dr 

M. Katel 
Po długie.I i ciężkiej choro­

b'.e zmad prof. dr Mieczysła.w 
Kafel, organizator szkolnictwa 
dzien,nikarsk'.ego w Polsce Lu­
dowej, wieloletr:·i wychowawca 
kadr dzienn iJkarsk,'. ch, organi­
zator badań prasoznawczych, 
autor s·zeregu pr~c z zakresu 
praw;i prasy i wi edzy o pra­
sie. zmarly reprezentował Pol­
skę w szeregu organizacji mię. 
dzyna.rodowych, 

Prof, dr MieczystaJW Kafel od­

znaczony był Krzyżem Kawa­
lerskim Orderu Odrodzen:a 
P olski 1 Złotym Krzyżem Za­
slugL Był laureatem szereeu 
nagród n.a.ukowych. 

Dymisja 
rz~du 
w Norwegii 
Wczoraj o godz. 13 czasu war­

sz.aWS<k•iego podał się do dymi­
sji rząd koaHcyjny Norwegi.i, 
k:erowany 1>rzez premie[;l Per 
Bortena. Przyczyną tej dym.isJi 
Jest kryzys, Jaki od k'.lku dńł 
oa!Juje w kolach rządowych 
Norwegi!, w związku z propo­
zycją przystąpienia teg-0 k·raju 
do EWG. 

Król Norwegf,i Olav V pole­
Oi ł przewott1n '.cząceml1 norwes-
k iego Stortingu, kor_-serwa.tyś-
c'.e Berntow; IngvąMsenowi 
zbadanie możi:wości sformowa­
nia n">wego rząd'u. Lnivałdsen 
przyjął tę misję, 

zdrowia oraz u.rządzeń sportO: nie tY'lko wśród ludzi, ale 
wych I wczasowych. Stworzono także wśród tamtejszych zw1e-
m. in. możliwości rozszerzen.ta rząt. 
budownictwa m '.es>lka.n.! owego Jim Moss, kJerown~k zespołU 

Łod.zi z naukowcami 
I sekretarz Kł. PZPR B, Ko• 

perski f sekretarz Kl. J. Cha­
belskl spotkali się wczoraj z 
1>r..edstawicielami Rady Koor­
dynacyjnej PAN w Łodzi. W 
spotkaniu wzięli udział prot. dr 
prof. dr J. Michalski - prze­
wodn\czącv Rady Koordynacyj­
nej, M. Kryszewski - dyrek­
tor Zakł. Polimerów PAN, J. 
DYiik - czi. koresp. PAN, A. 
Nadolski - kierownik Zakł. 
Archeologii PAN i z. Godlew­
ski - I sekretarz POP PZPR 
przy PAN w Łodzi. 

Naukowcy przedstawili pro­
blemy rMwojowe łódzkich ~Ja­
cówek PAN oraz sytuację sr~ 
dowiska naukowego w świetle 
przygotowań do li Kongresu 
Nauki Polskiej. 

W Łodzi di<iała 10 placówek 
PAN skupiających specjalistów 
z takich dziedzin jak chemia, 
medycyna, matematyka, ar• 
cbeol<>«ia I socjolol(ia, Podczas 
spotkania wiele uwagi poświę­
cono m. in. sprawom integra­
cji naul< chemicznych w na-

Jutro 6. stron 

dla nauczycieli zatrudnionych ochrony zwierząt z San Fer-
szym środowisku naukowym i n~ terenie wsi, osiedli i mi·a- nando. relaejonuje, że r.p. psy 
ich związku z przemysłem che· sieczek, lkzących do 2 tys. w przeraźliwej trwodze rzuca-
micznym i włókienniczym, za- m ieszkańców. Wielką wagi: ły się na siebie, gryzły się I 
Droponowano też powołanie przywiązuje s ie do dalszej po-\ nowstało niebezpieczeństwo, że 
zes;><>łu ekspertów, którego ce- orawy wyposa żer.<a szkół o- zaa.takują także ludzi. Podoh-
Jem byłoby zbadanie w Łodzi gótnoksll+ ałcących w prao.own:e nie gwałtowne rea,kcje zaobser-
stanu ochrony naturalnego śro- pr,edmiotowe. wowano również wśród innych 
dowiska człowieka. (kat) gatunków zw:erzat. 
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Nowe zarządzenie w sprawie 
wyposażenia pojazdów 

samochodowych 
W M.a.nirorze Polskim nr 12 

ogłoszono za,rządze•nie mini­
strów komuni kacji i spraw 
wewnętrznych z d·nla 4 lutego 
197! roku w sprawie wyposa­
że·nia p<l\lazdów samochodowych 
I przyczep. Zairząd,zenie to 
wprowadza od 1 lipca br. wzo­
rem \innych kra jów, 1Dowe ;stot­
ne postanowienła zmie rzające 
do poprawy be1.p ieczeńst·wa ru­
chu n.a drc>gach public znych. 

Od polowy b i eżącego roku 
wszystk ie pojazdy samochodo­
we oraz p rzyczepy i naczepy 
posiada.j ąc e tyilne błotn i k i mu­
IZ'I pyć wyiposa.żone w tzw, 

fa.rtuchy, przedl·ud:a.jące błotni­
ki. Szerokość fntucha powin­
na odpowiadać co najn;miej 
szerokości opony, a przy ko­
lach podwójnych odle;irości 
m i ędozy zewnętrznymi bokami 
opon. Far tuchy ochronne nie 
będą wyma.gane przy ciągni­
kach roł•n iczych c>ra.z przy n ie· 
kitóry.ch dn.nyeh, wyratn l-e o­
kreślony ch w za.rządzen iu ro­
dzajach pojazdów. 
Za•rząd zenie mówi również o 

.,.bow;ą zku · posiadania przez 
c i ą!?n i ki ba las to we z przyczepa 
(j eśJ; pos i ada j ą specjalne ze.: 

zwo.lenie na po.ruezanle si4= po 

drogach pub>llcznych) oraz po­
jazdy ezłon-owe, przerywa.nego 
światła koloru zóJ.tego , któt"e 
powi.nno być umieszczone na 
dachu k11>biiny kierowcy, 

Od l liiJ>ca bieżącego roku 
wszystkie rejest rowa.ne po raz 
p ie r wszy nowe samochody o­
sobowe z silni kiem o pojem­
ności &k:okowej powyżej 1.400 
ccm oraz samochody uprzywi­
lejowane w ruchu mu5zą być 
wyp01;atone w pasy bezple­
czeńst·wa na przednich sied ze­
niach. W pó~niejszych termi­
nach pr>zewLdlllje się objęc ie o­
bowią.zkiem wyposaża.nia w pa­
sy be7lpiec.zeństwa również i·n­
nych samochodów oso·oowych. 
Po111adto zariządzenie przewiCłu· 
je obowląze•k wyposaża,n ia no· 
w y ch pojazdów samochodowych 
,w urząd•zen i a zmywa jące ~rze ­
dn ią szybę oraz w m !ej sca 
przewid1ziane do kotwiczenia 

- pasqw beii?ieczeństwa. 



Aktuaf na sytuacja ROSpodarcza 
Paserski-zwiad na trasach turystyki I wvnoczvnku 

&odzi i ziemi ł6dzkiel 

• (Dokoń<:zen:ie ze str. 1) 
l>I 

/Dla u.zyiskania niezbęd•nej Ho­
ści t<>warów, IZIWiąkiszon0 za· 
róW'nO zatożen.ie produkcji k1ra­
jowej na bieżący rok, jak i 
wielkości rynke>weg-0 importiu. 
Zrea.Lizo<wa.nie tych zamierzeń 
pe>wi.nno sprzyjać zachowaniu 
i U~Wa•leniu globa.Lnej r(>w.no· 
wagi rynkowej. Chociaż z pew­
nością będą istniały pe•wne na­
pięcia i ·trudności. Ponadto nie 
chOdzi o równowagę globaLną. 
lecz - w równym stopniu -
o równo<wagi odcinkowe. Oz.na­
cza to, Że pla.ne>wana 1 :l<Xlat­
kowa prod•ukcja towarów ryn­
ke>wych musi być dos.tosCYNana 
do struktury popytu. Odnosi 
się to do całych branż i p-0-
sz.czególnych grup wyrobów. 

Trzeba bu przypomnieć. że w 
zeszłym roku obserwowano nie­
korzystne tendencje na tym 
odcinku, w rezultacie czego 
nastąpił znac7'ny ponadplaPo­
Wy przyrost zapasów. a rów­
nocześnie nie uzyskano :!osta-
tecznego wzrostu spożycia. 
Dlatego podstawowym :rn1ka-
zem cnwHi jest ta kie stero­
wa·nie produkcji, aby ściślej ją 

Polsko -
, czechosłowacka 

(Dokończenie ze str. 1) 
r-0ln.icze, wagony towarowe o· 
raa: do przewo;ou samochodów, 
a także samochlXly ciężarowe, 
$'pecjalne i osobowe. Konty· 
nuowane będą również dosta· 
wy surowców i materiałów do 
produkcji ora,z półfabrykatów, 
m. i.n. kaolinu, magnezytu, od· 
lewów i odkuwek, wałow kor­
b<>wych do silników okręto­
wych, wyrobów hutniczych, 
różnych towM"ów chemicznych, 
ogumienia do samo.chodów oraz 
towarów przeznaczonych na 
zaopatrzenie ludności jak obu­
wia skór:ta.nego i in.n ych arty. 
ku16w powszechnego użytku. 

Polska ze swej stro·n y dos\u­
czać będzie do Czechosłow~cj1 
obrabia:rki. wyroby elektrotech­
niki silno- i słaboprądowej, ko· 
tły c. o„ urządzenia gón1icze i 
odlewnicze, wyposażenie tech· 
nologiczne fabryk kwasu siar· 
kowego i odlewni, maszyny 
drogowo-budowlane, maszyny 
włókiennicze, maszyny i urzą­
dzenia elektronicznej techn.iki 
obliczeniowej, różne przyrządy 
i aparaty pomiarowe, uanę­
dzia, ciągniki, maszyny rolni· 
cze i inne urządzenia. Poważ· 
ną pozycję w polskim eks.por­
cie będą sta111owić samochody 
osobowe „Fiat 125 P". Polska 
dostarcza<\ bęlizie ponadto do 
CSRS węgiel kamienny, ener­
gię elektryczną. sia1r'kę, cynk, 
różne produkty chemiczne, o­
gumienie do pojazdów mecha­
nicznych, ziemniaki, konrekcję 
z tkanin ora.,, inne towary po­
lVSzechnego użytku. 

Ro21mowy, które zakończone 
zostały podpisaniem u.mO"Wy na 
okres do roku 1975 przeboega ły 
w atmosferze przyjaź.ni i wza­
jemnego zrozumiemia. 

powiąza~ z konkre~nymi po­
trzebami gospodarki, a w tym 
21wtaszcza z pobrzebami rynku. 
Rzecz polłega m. 1n. na tym, 
a;py . poprzez uatrakcyjnienie 
prod,ukowa.nych wyro-bów prze• 

szych pe>Lrzeb Lnwestycyjnych. 
D latego dC>datk e>we wnioski re.­
sortów i rad n.a.rodowych o 
z,więkuen°ie tegoroc=yoh na­
kladó·w nie mogą być przyjęte. 
T rzeba mieć na względzie ko­
niecz•ność wprowad·zenia pew­
nych zmia.n w programie inwe-
5tycji na br. (głównie na , zecz 
przyspie·szenia rozwoju budow­
n ictwa inieszka,niowego), przy 

Bogactwo 1 ••• 
S•PRAW A WYPOCZYNKU $ WIĄTEC:Z,~EGO STAJE SIĘ 

mysłowych, SJ>OWOdować za- PROBLEMEM NIEZWYKLE WAŻNYM, ZWŁASZCZA W 

i1nteresowanie spO!eczeństwa ZWIĄZKU Z PROJEKTOWANYM W PRZYSZŁOSCI 

właśnie ich zakupami, wiążąC' 
w ten sposób dodatkowo część 
siły nabywczej ludności. W 
tym aspekcie należy również 
pe>dkreślić konieczność podję­
cia wszelkich możli.wych kro­
ków dla rozwoju działalności 
usługowej, na którą jest prze­
cież nieustające zapotrzeb<>wa­
n ie ludiności. 

utrzymaniu globalnych tapla-
ne>wanych nakładów. Można 
się więc zgadzać na rozpoczę­
c ie bu.dowy obiektów szczegól­
nie pilnych i ważnych dla eks­
portu i dla rynku, ale tylk o 
w drOdze przemieszczeń śre>d­
ków. czyli w zam ian za lnne 
zada·nia inwestycyjne - mniej 
istotne lub niedostatecznie 
przygo·towane. 

KRÓTSZYM TYGODNIEM PRACY, WEEKENDY NIE TYL­
KO J'EDNO-, DWU· CZY NAWET TRZYDNIOWE NABIE­
RAJĄ W TYM SWlETLE SZCZEGÓLNEGO ZNACZENIA 
DLA WLELKIEGO OSRODKA PRZEMYSŁOWEGO, JAKIM 
JEST ŁóDZ I OKRĘG ŁÓDZKI. 

Naturalnie decydująca r<>la T 
rzeba liczyć się z tym, 
że łodzianie najchętniej 
wypoczywają w ośrod· 
kach z.o,Tganiz.O\\anych w 

gra.n.\cach miasta i ta tenden· w utrzymaniu równowagi ryn­
kowej przypada naszemu rol­
niotwu. W II półroczu br. mo­
żna się spodziewać pewnego 
zwiększenia sku1pu żywca; wi„ 
doczne są już pierwsze koriy­
stne zjaiwi·ska w hodowli. cho· 
c laż sytuacja nada.I ·nie jest tu 
zadowalająca. 

Stałe oceny l b ieżące ke>ntro­
lowanie przez rząd poztomu 
zaopatrzenia rynku oraz struk­
tury dosta,w rynkowych '. na 
tej pod~taw i e wyciąga.nie ko-n­
kretnych wniosków - p~Ninno 
sprzyjać równowadze oien!ężno­
rynkowej i jej stopniowej po­
pr.a.wiP. 

Kilka słów 0 przebie!(u tnwe­
sitycji i sytuacji w handlu za­
gra.nic>inym. Z•danie wyclatne­
go W>lro·!ftu spożycia nakazu'.ie 
maksymaLne ograniczenie na-

Jeśli idzie o handel iagra­
niczny. to musieliśmy przede 
wszys•tk im zintensyrikować za· 
kupy importowe na zaopatrze­
n ie rynku wewnętrznego, To z 
k<>lei nakazuje uruche>mlenie 
w s zelkich rezerw na rzecz 
wzrostu eksportu. Chocia.t po­
leoszył 9i ę stan kontraktacji 
ekspe>rtu maszyn i urza1zeń , 
mimo to nie wyke>rzystai'.śmv 
jeszcze naszych możliiwości w 
tej dzied'Zi,n'e. Rozwój ekspo·r­
tu musi być trakte>wany -
p<>d względem wagi problemu 
- jako pierwszoplanO'we uigad­
nienie go9poda·rki narod'>wej. 

ch przejawiać &ię będzie na 
pewno jes:ocze długie lata. Nie­
łatwe więc to zada.nie zabezpie­
czenia wype>czynku prawie pół· 
mili<>ne>wej rzeszy pracujących 
i młodzieży w 10 ośrodlcach 
miejskich. Fakt, że np. w 
Arturówku przewidzianym dla 
15 tys. wypoczywających w po­
godna niedziele przebywa bli· 
sko 60 tys. osób, mówi uajle­
piej o tym jak i jest to wy· 
poczynek. Podobnie dzieje się 
zresztą i w innych łódzkich o· 
środkach. W dodatku ws.yst­
kie one nie posiadają Jeszcze 
potrzebnych urządzeń zapew· 
niających właściwe war:mki 
odpoczynku. Chortzi tu o od· 
powied,nią ilość szatni, nrysz· 
niców, ogrodów jo•rdainowskich, 
kiosków itp. Konieczność uzu· 

We ws·zys·tkich tych ~praw ach 
przyE(o•towude się od1po.wied'nie 
wni.o·ski. 

Kto uniemożliwia rokowania 
Propozycja rządu NRD pod adresem zachodnio­

berlińskiego senatu o rozpoczęclu rozmów na te~ 
mat problemów żywotnie ważnych dla tego miasta 
znajduje się tu nadlłl w centeum uwagi. 

We wtorek organ KC SED „Neues Deutsch­
land'', opublikował komentarz na temat odpowie­
dzi burmistrza Berlina zach. na list premiera Wil­
li Stopha, w którym zawarta była propozycja 
rozpoc.-.ę<'ia rozmów. Schuetz ttdzielil wymijającej 
odpowiedzi uzależ.niaiąc je od postępu rozmów 
4 mocarstw w sprawie Berlina zach. i od formal­
nej zgody trzech mocarstw zachodnich. Jednocze­
śnie senat Berlina zach. wyraził zainteresowanie 
dla propozycji •ządu NRD odnośnie porozumienia 
na temat przepustek w związku ze zbllżająoymJ 
się świętami wielkanocnymi. 

We w~pomnianym komentarzu .. Neues Deu(sch­
land" stwieedza, że widocznie burmistrz Berlina 
zach. - Schuetz - nie chce nic wiPdzieć o ro­
kowaniach. które zostały zaproponowane w liście 
przewodnic111ce~o Rady Ministrów NRD. Fakt. że 
rokowania zosta ły uzależnione od zgody trzech 
mocarstw okupacyjnych potwierdza I bez tego 
znany fakt, że Berlin zach. jest terytorium oku­
powanym. ,.Stanowisko trzech mocarstw zachocl­
'nich uniemożliwia widocznie panu Schuetzowi 'pro­
wądzic obecnie rokowania w celu polepszenia sto­
sunków między Berlinem ?.ach. l NRD. · chociaż 
pan Schuetz przedtem wielokrotnie oświadczał. że 
w każdej chwili l w każdym miejscu gotów jest 
rokować w tej sprawie z właściwymi przedstawi· 
clelaml rządu NRD" stwierdza komentator 
„Neues Deutschland". Zamiast podjąć rokowania 
w sprawie dłu~otrwałych rozwiązań, zachodniober· 
liński burmistrz mówi tylko o świętach wielka­
nocnych. 

Zarówno w liście premiera NRD. jRk ł we 
\\•spomnlanym komentarzu podkreśla się, te ko· 

nieczna Jest dobra wola obu stron, a wtedy uda 
się uregulować istniejące problemy przy jednocze­
snym uwzględnieniu usprawiedliwionych interesów 
obu stron. Rząd NRD wielokrotnie wyrażał goto­
wość prowadzenia rokowa11. ale jest rzeczą oczy­
wistą, ze nie może to być jednostronne. Także 
senat Berlina zach . musi wykazać odpowiednią 
gotowosć do porozumienia. 

W liście premiera NRD wspomina!o się m. in. 
o tym, aby senat ze swe.i strony unika! niepo­
trzebnych komplikacji. Tymczasem w śroclę roz· 
poc7.yna się w Berlinie zach. posiedzenie prze­
wodniczacych frakcji CDU/CSU w parlamentach, 
które trwać będzie do piątku. Na posiedzenie to 
ma priybyć także przewodniczący frakcji CDU/CSU 
w Bundestagu - Reiner Barze!. Rząd NRD zło­

ży! energiczny protest p r7.eciwko tej kolejnej de­
monstracji politycznej naruszającej status Berli­
na zach. 

„Neues Deutschland" stwierdza w zakończeniu, 
że mimo niezadowala1acego stanowiska zachodnio­
berlińskiego senatu, rząd NRD z przyczyn natury 
humanitarnej iest gotów prowadzić rokowania z 
senatem Berlina zach. na odpowiednim szczeblu. 
Wg informacji ze źródeł zachodnich, w poniedzia­
łek doszło do pierw$zel{o kontaktu przedstawicieli 
senatu z przedstawicielem NRD. W. czasie te.l!'o 
spotkania omawiano techniczną stronę przvszl;vch 
rozmów. Wszystko wskazuje więc na to. że rzad 
NRD mimo uników ze stron;\I władz Berlina zach. 
konsekwentnie daży do nawią7ania rozmów. W 
ten sposób obok rozmów ambasadorów 4 mo· 
carstw oraz wymiany zdań. jaka toczy się mlęd7.y 
rzadem NRD i NRF. do•zedłby niezbędny dla po­
my,Hnego ich zakończPnia trzeci t>lement, jakim 
byłyby rokowa„ia - NRD - Berlin zach. 

T- DERLATKA 

pełnienia tych urządzeń tylko 
w stosunku do 4 ośrodków: 
w Parku 1 M<ija, na Chojnach, 
na Młynku i w Arturówku wy· 
maga 35 mln zł, tym.czasem 
zabezpieczona jest zaledwie 
dziesiąta część tych potrzeb. 

Ł 
ódż wymaga nie tylko 
rozwoju osrod·ków posia­
da.nych, ale również bu­
dowy nowych. Pow:nny 

powstać: ośr ode'k z pra•wdziwego 
zdarzenia w Parku Ludowym 
w Charzewie i całoroczny o­
środek w Smardzewie. Fakt, że 
w Smardzewie w pre>wi.zorycz­
nych warunkach w zimową 
niedzielę gromad2i się kilka 
tysięcy osób, mówi sam za sie­
bie. Istnieje także pilna po· 
trzeba budowy osied.!e>wy oh o­
środków wypoczynkO<WY'Ch, 
zwlaszcza na Dąbrowie, K.iro­
lew ie , Re·tkini, Teofilowie 1 n.a 
Batu,tach. Na ten temat ~wego 

czasu mówibo s•i ę wiele, anga­
że>wata się w te projekty spół· 
dz! el.czość m ieszkaniowa, ale 
sprawa ucichła i znalazła stę 
na dalszym planie. Teru trze· 
ba do niej szybko wróc i ć. No­
we osiedla przybierają rozmia­
ry miast pO'wiat<>wych i dzie­
siątk.i tys:ęcy m ieszkańców ma­
ją w nich znaleźć nie tylko za­
spokojenie potrzeb mieszka ni o­
wych. 

W ramach samej Łoclzi tere­
ny rekreacji są ograniczone. I 
jeżeli nawet dojdz iemy :lo ta­
kiego bogactwa„ że będ,;.iemy 

ntieii dziesięć ba5enów na Nzór 
Anlla.ny n ie wy;otairczy to 
dla rek.reacji po pracy i r.au­
ce, szcze.gó1nie na pod,wójne 
dni wypoczynku. Przestczeń 
prze7-naczoona na regenerację sil 
w ze>rganizowany sposób roz­
szerza się na województwo. 
i zasoby jee:o przyrody. Ziemia 
łódzka b a.gata jest w ośrodki 
wypoczynkowe. A jedn:ik ..• 

K olumna, Grotnik;, !Jedoń, 
Sokolniki, Księże ll<Iłyny, 
Uniejów, Sulejów, Spa· 
la_.. - Bogactwo jest du· 

że - powied2iał poseł L. Ora• 
cki - ale obawiam się, że pro· 
cent jego wykorzystania jest 
bardzo mały. I tak .iCSt w i,sto· 
eie. Wczorajszv reka'11es1>ns ze• 
spolu poselskiego sejmowej Ko· 
misji Zdrowia i Kultury Fi· 
zycznej trwał cały dzień_ Wi· 
zytowano 9 ośrodków miasta i 
województwa. - Podróże kształ· 
cą - powiedzi•ła przewodniczą­
ca zespołu do spraw wypn• 
czynkn po pracy - poseł B. 
Koziej-~ukowa. N, ptzykl•dr.ie 
wizytowanyct\ o<.ro<fkhw wystt· 
wa się szer~i: wnio<k6w rPl!:ill• 
nalnej l ogólnokrajowej natu• 

ry. Jeteli chodzi o region lód~ 
ki, to prawda brzmi jedno• 
znacznie: i miasto i woje Wódz• 
two posiadają dopiero zaczątki 
do rozbudowy bazy wypo~zyn­

kowej. Niedoinwestowanie i 
niedofinansowanie objawiają się 
na każdym kroku. A poza tym 
- rzecz bardzo ważna ogóln1eJ. 
szej natury: wszystkie ośrodki 
powinny być przystosowane do 
możliwości bytowych D!iesz• 
kańców t.odzi. Chodzi nie tył· 
ko o ceny noclegów i koszty 
utrzymania, ale również kO· 
munika.cji, która w warnnkacb 
łódzko·wojewód:1lkkb pełni u­
sługi wątpliwej jako-ści. For• 
mułuje się więc wniosek pod 
adresem rese>rtu komunikacji. 
Następny - pod adresem re­
se>rtu handlu: baza zaopatr:r.e· 
niowa jest uboga i prymityw. 
na; pod adresem oświatv i 
kultury: ważne jest nie tylko 
propagowanie szlaków, równie 
ważne jest oddziaływanie na 
sposób bycia, na kulturę WY· 
poczynku. Popularność i do· 
stępność to dwie cechy cłów. 
ne, które muszą cha.u kteryzo· 
wać ośrodki wypoczynkowo-t11-
rystyc:1J11~ i to nie tylko sezo· 
nowo. Istnieją możliwości (a 
ta•kże coraz wYTaźniejsze po• 
trzeby) całorocTJDego oddawa• 
nia · ich do dyspozycJi ludzi 
pracy. 

J 
eszcze raz mocno wypa· 
da zaakcentować specy­
ficzne warunki t,odz:i i 
jej mieszkańców, powt;i• 

rzając w skrócie to co powie­
dz;ieLi : posta•n.ka M. Grzelka i 
przedsita,wiciel WKZZ: ta jest 
miasto ludzi cię:i:ko pra~ują­
cych w trud•niejszych nit gdzie­
kolwie·k wa.runkach i o niż3zych 
zarobkach. I jest to miasto 
pracujących kobiet. 

To sam-0 dotyczy miast ;>rze­
myslowy<:h województwa. Ro· 
dzt·nom re>b<>tniczym, kobietom, 
które dżw,gają po<iwójne obo­
wiąz,ki - zawodowe i domo­
we - w wuunkach niedoskona­
łości jednej i drugiej ,,bazy" 
należy stwa.rzać peŁne możli­
wości doskonałego pod każdym 
wz,ględem odpoczynku. Nie 
można nat<>miast lici.yć na do­
chód z tego źródła. To będzte 
k:>sztować, tak jak kos!tuje 
utrzymywanie n.p. Teatra Wiel­
k iego. Mo.że w ,p.rzyszło&ci wy­
datki pokryje turystyka zagra· 
nicz.na, którą winniśmy rozwi­
jać na rzecz przyciągania· ,„.., 
ci zagranicznych. 

Poselsk.i zwiad dał du~ ma· 
te,ria~u. Ujawnil się szereg za• 
niedbań i to w ostrej formie. 
Skłan iają e>ne 0 o przemysle.n1a 
i wymagają generalnego i'OZ• 
wiąza.nia. O to będ7.ie się •ta­
rać ke>mi.sja sejmowa. I o to 
będą się chyba starać dwaj 
partnerzy za jakich należy u­
znać k ierownictwa obydwu rad 
narodowych: łódzkiej i woje• 
wódzkiej. Ws.pólne są ich obo­
wiązki na gruncie wspólnoty 
potrzeb społecznych, 

Kas. TH• 
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H'SZIJStko 
o łódzkim s11orcle 

Przez NTU 303-0ł 

D?Jiś, 3 marca l:>r. w go­
dzinach od 10 do 12 na pyta­
·nla Czytelników „DL" odpo­
wiadać będą przewodniczący 

LKKFiT 

WACLAW ZATKE 

I 

zastępca przewodniczącego 
t..KKFiT, pełnomocnik do spra"' 

przygotowań olimpijskich 

WOJCIECH SKUPIENSIO 

Pytania dotyczyć będą wszy­
stkich spraw związanych z 
.aktualną sytuacją w sporcie 
łódzkim oraz przygotowania­
mi do olimpiady w Mona­
chium. 

Piłkarska 
sparlakiada 
młodzieży 

8 bm. upływa termi,n zglo· 
szeń do Ir S.partaki:ady Mło 
dzieży m. ł.odzi w piłce not· 
nej. W rozgrywkach mają pra· 
wo s ta rtu pił-karze urodzeni po 
~: .xrr. 1~ :r„ a'ktuaJn oe po­
twierdizeni do swoJe<go klubu. 
Każdy klub ma prawo zglosić 
dowolną iiloiść ze!?połów, z tym, 
że kl·u0by II i Ul li.g i zgłaszają 
co naJ rnini~j dwa ze.s,poły, a 
pozostałe minimourm jeden. 

· Drużyny grać b!)aą w czte­
rech gru}'ach. Zespoły LKS t. 
StrM.t I Włók>niarz I i ł.odziain­
ka I · z wwagi na zajęcie 
p ierwszego miejS<:a w lid<1:e ju­
niorów zostaną ro-z.stawione, 
RoZJgrywki odbywać się b~dą 
systemem „łta.ż!dy z każdym". 

(m) 

Polska-Wiochy w pierwszym meczu Przed kolejną rundą 
hokejowych mistrzostw świata grupy „B" spotkań bokserskich 

Jlu<t w naJbli.ższy 1'i4tek, 
5 bm. w trzech s:nwajcarskich 
miejscowościach Berno. Lyss 
i La Chaux~de Fo•nds roz­
poczną S i ę hokejo.we mistrzo­
sl.wa świata grupy „B". Staw•ka 
tego turnieju jest podwójna -
8 wans dll grupy „A" najlep­
szego zespołu, a co za ty1n 
id1.ie i u<lział w tu.rnieJu olim­
p i.iskim w Sapporo (1972 r.). 
N ic dzi"Wnego, Że wszyst0kie 
państwa po•wavnie potraktowały 
te zawD<iy, z wyją·tkiem.„ 

P°'lsk i. Perypetie naszych ho­
ke :stów są dosyć znrne, nie bę­
dz iemy więc do nich powracać. 

Komunikat „ Totka" 
PP To•tal<izator Sipoorte>wy za­

wiadamia, że w zakładach pit­
ka.rs.kich z dnia 27 luteg-0 J97'1 
r. 5'twte=dozo0no: 

2 ro•z.w. z li2 trafie•niami 
wygra,ne po 164.596 zł, 26 ro;ow. 
z 11 trafieniami - wygrane po 
12.661 zJ, 268 ro;ow. z 10 trafie­
ruami - wygrane Po !.:!IZB :tł, 

* * * 
W zakładach Toto-Lotka z 

dn ia 28 lutego 1971 r. stwier­
dzono: 

2 rozw. z 6 trafieniami - wy­
grane po I.OOO.OOO zł, 6 rozw. z 
5 trafieniami prem. - wygn­
ne po 449.359 zł, 440 r<>zw. z S 
tra.fienian'li zwy>k•l. - wyg:ane 
po ok. 8.0!Xl 7-ł, 19.527 rozw. z 
4 trafieniami - wy,g,rane po 240 
zł, 342.585 r0o2iw- z 3 trafie·niam'i 
- wygra,ne Po 14 zł. 

Na wy>losowa.ną końcówkę 
ba1nder0Ji o nr 9238 odna.lez.lo­
na o.gółem: 258 kuponów wieło· 
za1klad·owych - prem ie po 2.000 
Zol, 32 kup ony fednozakład-O'We 
- ,premie .po 300 r.l.o 

Jed·nak w sporcie różnie 1>ywa. 
Po·lacy zaliczają się z pewno-
3'<:ią do czolćrwki gru.py „B", 
gdzie ich najgroż.n iejnymi 
przeci.wnikami powinna być 
d:llżyna NRD. W kraju tym 
zlikwi<lo,wano lLgę hokl!Jo·wą, 
pozosta1wia,iąc tyLko dowie naj-

Polska - Norwegia, NRD -
Austr ia, Ja1pQn~a - S:nwaj~1:ir i a: 

13.111. Jugosławia Polska. 
Austria - Włochy, Szwajcaria 
- NRD, NO'r•wegia - Japonia; 

14.UI. S 21wajcMia - · Włochy, 
NRD - Norweg ia, Polska -
Austria, Jugosta•wia Jap,1nia 

(s) ' !ep„ze drużyny. z których wy­
łoniono kadrę. Jest projekt, by 
w przyszłym re>ku <lwa ze,poły 1--------------­
NRD uczestniczyły w rozgryw­
kach naszej ekstraklasy ho<kP· 
jowej. 

A oto szczegóło·wy program 
roz_grywek gr•upy „B" hokejo­
wych m istrzoS'tW świata: 

5.III. Norwegia - Jugosła-

wia, Wiochy - Polska, Szwaj· 
caria - Austria, Jaiponia -
NRD; 

6.III. Norwegia - S?Jwajcarla­
Jugoslawia - Austria; 

1.111. NRD - Polska, Japonia 
- Włochy; 

8.111. Austria - Japonia, Nor­
wegia - Włochy, Jugostawi~ 

- NRD, Polska - Szwajcaria: 

Molocykle 
Jutro o godz. 18 w sali Gwar­

dii przy ul. Andrzeja Struga l 
zarząd sekcji motorowej tego 
klubu organizuje spotkanie 
wszystkich swoich człon ko w 
oraz motocyklistów z innych 
łódzkich klubów. W czasie ze­
brania odbędzie się prelekcja 
pt. „Rola sprawności fizycznej 
w treningu sportowca motocy­
klowego". Odczyt wygłosi Ta· 
deusz Ja·bloński. Po prele·kcji 
f ilm pt. „Sześoiod1niówka mot-0-
cyiklowa w Polsce". 

Nad~hodzl czwarta kolejka 
spotkań bokserskich o m1strzo· 
stwo I I II ligi. W pierwszej li· 
dze grupy 11 A" rozegrane zosta ... 
ną następujące spotkania: 
BBTS - Legia, Górnik Turow 
- Błękitni, Gwardia Wroc!aw -
Wybrzeże. Tak więc spotkają sle 
ze sobą dwie, jak dotychczas, czo­
łowe drużyny. Faworytem jest 
Turów ze względu na to, ZP. 
mecz rozegrany zostanie na rin­
gu górników. Legia, chcąc 
utrzymać się w czołówce musi 
zdobyć przynajmniej jeden 
punkt w spotkaniu w Bielsku. 

OTO AKTUALNA TABELKA 

1) Turów 
2) Błękitni 
31 Legia 
4) Gwardia (Wr.) 
5) Wybrzeże 
6) BBTS 

•:2 
4:2 
3 :3 
3 :3 
2:ł 
2:ł 

33:25 
29 :31 
37:23 
32:?6 
2ł :36 
23:37 

W grupie „B" łódzka Gwardl11 
jedzie do Stalowej Woli. Gwar­
dia Warszawa gości u siebie 
Avie. a Stoczniowiec sootka sie 
z Hutnikiem. 

OTO TABELA 

1) Gwardia. ew-wa) J:O 25:15 
2) Avia •:z 32:2& 
3) Gwardia (l.) 3:3 32:20 
ł) Hutnik 2:• 25:3~ 

5) Stal 1:3 17 :2i 
6) Stoczniowiec 0:2 HU 

Teoretycznie biorąc !odzianlt 
powinni wywieźć z·e Stalowel 
Woli w najgorszym wypaaki. 
jeden punkt, pełne zwycięstwc. 
leży jednak w granicach możJi. 
wości Gwardii. 

W Lodzi zobaczymy bokseróv. 
Widzewa, którzy o godzinie 11 
spotkają się z zespołem Mazura 
z Elku. Liczymy na zdecydoWd• 
ne zwycięstwo widzewiakow. 

OTO TABELA Il LIGI 
DRUGIEJ GRUPY 

I) Stal Rzeszów 
2) Mazar Ełk 
3) Olimpia Poznad 
C) Wid~ew 
5) Górnik Radlin 
&) l.TS 

s H :zł 
3 28 :32 
2 22:1& 
2 11 :9 
3 29 :31 
z 16:2ł 

9.III. Au<Stria - Ne>rwe.gia. 
Szwajcaria - Ju.gostawia; 

10.III. Polska - Japonia, Wio­
chy - NRD; 

Start biegaczy przed wyjazdem do Hiszpanii 
U.III. Włochy - Jugosła·wia, 

Kukułeczka płaci.„ 
n pięć <trafień z·wykłych zł 

1.762, za cztery trafienia pre­
miowa·ne zł 186. za cztery tra-] 
fienia 0wy>kte zł 86, za trzy tra­
fienia premi<>Wa,ne zł 20, za 
trzy traf ieni a zwykłe zł IO. 

Na g.!6wmą wy.gnlll• przy,pa· 
d& 600.ooo um;c.l!a 

W nadchodzącą nie:l2lielę na 
terenach sportow,vch ł.KS przy 
Al. Unii odbędą s'.ę biegi prze­
łajowe, . zorga.nizowar:e w ra­
mach Dni Wlólmiarza. B'.eg 
główny S'eniorow na r2· km po­
traktowa,ny zostanie przez PZLA 
jako eLi'mimacja przed wyjaz­
dem do Hiszpanii. W San Se­
bastian - jak w iadomó - od· 
będą sie 29 marca n"eof i cjałr:e 
mistrzostwa świata w b iegach 
p rze taje>wych t2lw. - cross na· 
rodów. W biegach tych Polska 
reprezentowana będzie przez 7 
zawodniik:óow wyło.ni-0111ych po 
ł>ie&~ tw. it.o4Zl, 

Do wyjazdu kandydują: Podo­
lak (GKS Wybrzeże), MlecZk0 I 
Podzoba (Cracov:a). Rębacz 
(ŁKS), Z'.eliński (Energe ty k Po­
znań), Stawia.rz (Wawel K ra­
ków), P'.otrowski (Leg i.a), Wój­
cik, Wawrzuta i Wal•k·owiak 
(Sląs.k Wrocław). 

Na trasie 12 km ustaiwi.onych 
zostanie 20 przeszkód. Charak­
ter trasv będ21ie dostosow.a,ny d-0 
warunków w San Sebastian z 
tym, te dystans w Hisi>pan'.I 
wyn'.es'.e 14 km. 

Ponadto program niedzielnych 
~egów pr·:mewjQu~ -•ł.ail'tł' . mlo~ 

dziczek na 1000 m. juniorek n.a 
1500 m, starszych juniorek na 
!SOo m, seniorek na ' 250'0 m (bieg 
główr:y kob'.e<t), mlod:llików na 
1500 m . juniorów na 3000 m, 
starszych juniorów na 5000 m_ 
W b'.egu głównym kol:>iet star­
tować będą m. :n. Nowakowa, 
Robasze1Wska. Waśkiewicz-owa, 
Skowrońska i Walczakówna. 
K~ndydaCi n.a wyjazd d-0 Hisz­
panii trenować będą od 5 do 18 
ma·rc! w ośrodku p.:zygot-0wań 
olimpijskich w Spale. 

NoedzieLne J>ie&i io~zn.\ .i., 
o (od'Zo. u, 

I 
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W sklepach 
mięsnych 

po obniżce 

cen 
Jak było do przew:dzenia Już 

ou wczesnych godz'.n rannych 
ilosć kupuJ<1CYCb w sk,evach 
n1 ięsnye:n w dn„u wcwraJsz.r111 
byla w,ęksu;. n:ż zwykle we 
w:oriti. s Jeµy prQcuJące od 
godz. 'I mialy naj •rudniejoze za­
danie. W s.klepte MHM nr 5 
przy ul. Piotrkowsk..ej 44 k ie­
rownck S. Kac:upskó twierdzi!: 
zaopatrzer,;e mamy na p:ąW{ę. 

N .es Le ty nie wszy:,cy kuenci 
byli tego samego zdania. H. No­
wacka przyszła do ,,SAM'' z za­
m:arem kupna wołe>winy bez 
kośc:. Nieste.y o godz. 11 jesz­
cze nie mogla dostać tego ga­
tunku mięsa. Wołowe moęso by­
ło wpra wdz;e na zapiecz~ skle-
pu, a:e personel - jak s:ę tłu­
maczy! - nie mógł nadązyć z 
urozb:eraniem'' go. Podobnie 
było zresztą i z kilku ir:nym1 
rodzajami mięs, ktorych jak 
stw'.erdzól1śmy. r.a zapleczu było 
duzo, ale porcjowan.e stało się 
wąskim gardłem. Dz'.ał węd.Jin 
tego sklepu był bogato zaopa­
trzony :.właszcza w ta0nie gatun­
ki jak salcesony, kaszankę, 
krwiste. Dosyć było także wę­
dlin suchych względnie obsu­
szanych. 

w sklepie MHM przy ul. Prć-
. chn ika 9 dosyć było mięsa mi"­

lonego, wolow1r:y rosołowej ale 
mniej wieprzowiny. K'.erownic7.­
ka D. Lemon tłumaczyła nam, 
że otrzymała dop:ero pierwszą 
dostawę mięsa a czeka na na­
stępne. 

O godz. 11 przy ul. Naruto­
wicza 14. w sklepie który czyn­
ny iest zwykle od godz. 7, za­
staliśmy pustki w ladach chłDd­
niczych stoiska z mięsem. Na 
pytanie jedr.ei z klien tek czy 
będzie jesz,cze coś z mięsa, ka­
sjerka odpowiedziała: - może 
coś będz:e. . K ierown:czka na 
nasze pytanie wyjaśncła, że w 
pierwszym rrucie otrzymała 212 
kg mięsa, a do tego doszło 20U 
kg zapasu z soboty. Wszystko 
to „poszło" bardzo szybko. Wie­
lu klientów pytało o wołowl­
ne bez kości. Okazało się, ze 
tego mięsa nie byto wcale, Po­
nieważ„. nie ustalono jeszcze 
1kto będz:e rozbierał „wolce" -
Zakłady Mięsne czy &klep. W 
tym sktep'.e r:ie brakowało na­
tomiast wędlin tańszych i su­
chych. Irena NowBlk, rencistka 
kupowała kawatek boczku na 
smalec. Nie taiła zadowolenia. 
te to mięso, które nabywa dość 
często, staniał.o. 

W sklep:e przy ul. NaTutow!­
cza rbg Piotrkowskiej k\ientk1 
s:tukały również bezskutecznie 
wołowi ny bez kości oraz scha­
bu. Oferowar.o im natomiast 
m. in. mięso rosołowe, w:eprzo­
winę od szynkc, biodrówkę, sło­
ninę. Alina Nowac-ka pracow­
nica Łódzkiego Przedsięb i or­
stwa Bude>wnictwa Wielkopłyto­
wego „Dąbrowa" powuedzlała 
nam: - Cieszymy sie ba.rdzo z 

Jak eo roku 11 okazji Dnia 
.Kobie\ redakcja „Dziennika 
Lódzkiego" zaprasza Czytelnicz­
ki „DL" do Teatru Powszechne­
go na tradycyjną imprezę pn. 

,,KWIATEK DLA EWY". 

Tym . razem w progr11m1e 
znajdzie · się sztuka T. Perzyn­
sklego „Szczęście Frania". Ko­
medla ta należała niegdyś do 
telaznego repertuaru teatralne­
go, występowali w niej tak zna­
komici aktorzy jak choćby Ste­
tan Jaracz, który święcił trium­
fy w tytułowej róll. Po wojnie 
w:lelu znakomitych artystów się­
gało po „Szczęście Frania". 

Teatr ·powszechny zapewnia 
komedll znakomltą ob~Rdę m. tn. 
wystąpią: Jadwiga Andrzej ew-

• TANICH 

DOSTATKIEM 

POD' 
I 

WĘDLIN 

• C"LEGO 

SZUKAJĄ KLIENTKI 

pow:·otu do starych cen, ale 
żeby za tym poszło lepsze zau­
pB U'zen:e w m '.eso. 

W tym sklep•e pndobn'.e Jak 
i w poprzednich dz:ał wędtr 
zaopatrzony był dobrze :t.wło.s-,:- t 

cza w wyroby ta11sze. N a µy-1 
ta:1le cz:v 1est n11e1one :nformo· 
wano: w naszym sklep:e do-
staw. mtelonego jest zawsze i 
po południu. I 

I 

Nasz wczccsjszy rajc1 po skle- '! 

pach m:ęsnych wykazał , że dzia­
ły wędlón były zaopatrzone n:e-1 
żle. Gorzej r.atomiast wyg:ąda­
ło zaopatrzenie w m i ęso zwła­
szcza luksusowe. Wydaje się. 
że wczoraj nie zdała jeszcze 
egzaminu d-ostawa. W "SAM'' 
usprawn:ć należałoby porcjowa­
nie mięsa. 

W. KASPRZAK 

Wczo·rad w naszej redakc)l 
wpłaci.li na odt>udowę Zamku: 
1.;:a zł - członkCJ'wie za..-ządu 
Kola Branżowego Ha·ndlowców 
Stow. Księgo·wych przy Łódz­
k im Zjednocze.niu Prze-Os ,e­
bio•rstw Handlowych Art. Spo­
żywczymi i Przemysłu Gastro­
nomicz.nego; J.089 zł - pracow­
nicy Ośrodka Konstrukcyjno­
Badawozeg0 Przemysłu Motory­
zacyjnego Wie>~rkowska 183); 
pra•COWnicy MZBM Łódź Salu-
ty (Liman<>wsl<iego 111) 
3.000 zł, które pe>przednio rada 
zakładowa przeznaczyła n~ 
Swięto Kobiet. Zgod.nie z ty· 
cze•niem ke>biet zat;udnionvch 
w MZBM Łódź Balu•ty sumę te 
przeznaczono na od>budowę 
Zamku. Na dł•u.giej nasLej li­
ście wśród ofia.rodawców 7.nale · 
żLi się także: Rada Oddziałowa 
Prac. Pańs·bw. i Spoi. Wydzia 
lu Funansowego Prez. RN m 
ŁC>dzi - Wlpłacając 1.405 11; za· 
rtąd Koła Za•kladowego Stowa­
rzyszenia Geodetów Polsk\ch I 
rada zakładowa przy Łódzk im 
Okr. Przeds. Mierni~ym (ul. 
Zakątna :8-20) 4.!9'7 zl; 
Szkoła Podst. nr 12.3 (ul. So 
w>inskiego 50-56) - 178 7.1; Ja­
nuna L is (u.J. Nawrot 43, m. 12\ 
- 30 zł; Jadiwiiga Leszewska 
(ul. CzęstochO'Wska 8) - Hl 1J; 
Sla1womi.r Abramowicz (Woj . 
Polskiego 94, m. 3) - 20 zł: 
6-lebnia Ba ia Urydca (Łódź. 
u•l. Józefa 15) - 10 zł; Ste>wa· 
rzyszenie Księgowych przy ZPB 
im. Sz. Ha.rnama (ul. Kiliń­
sk ie.g0 2) - 200 zł; Ognisko 
TKKF „Przyszłość" (ul. For­
na1s1"iej 311) - 2110 zł, wzywają<" 
jednocześnie wszystkie ogniska 
do świad<:zeń na rzecz odbudo· 
wy Zam·k•u; Sp~nia Pracy Spe­
dytorów „PCJ'lsped" Oddział w 
Łodzi (1'wwima 6) - 799 zł onu 
Wa<:lawa i Hele.na Kruziewici 
(rul, Be d·na rS'ka 20) - 200 zł. 

(j. kr). 
~~~...,..~~~~~~~~~ 

dla 
ska, Barbsra Połomska, Leon 
Niemczyk, Jerzy Przybylski, 
Bohdan Sobiesiak. 

Zwyczajowo jut przybyłe na 
Imprezę Panie będą witać wtą­
zankaml kwiatów aktorzy Tea­
tru Powszechnego I dziennikarze 
„DL". 
Bilety można nabywać na pod­

stawie niżej zamieszczonego 
kuponu, w kasie teatru (ulica 
Obrońców Stalingradu 21) w go­
dzinach 10-13 oru 16-19. 

S O P O N 

apowatnlaJ11cy do nabycia 
2 biletów na Imprez„ pn. 

„KWIA TEK DLA EWY" 
w dniu 1. ru. 1971 r. godz. 19,15 

Klub seniora-
w każde i dzielnicy 
W ruchliwym Klubie Seniora na Wi<lzew!e dokona.no 

ostatnio generalnego remont·u, który pozwoli na ro:z,szerze· 
nie Je-go działa.Jneści. Wyburz0r10 m. l·n. wewnętrzne ści.a­
nY. zy.;kując dzięki temu naresz<>ie własną sale. odmalo­
w.ano caly lokal i·tp. Nowa sala służy e>becnie c;i;lonkom 

· klubu za :ia<lalnię i wyposatoną w telew~or salę impre-
zową. 

N ie zależrrie Od tego klub powi~kszono o przyległe lok.a­
loe m iesz k.alne. Z dniem 1 marca br. przewiduje się u r u­
chomien ie pracowni krawieck iej, w które~ członkinie klu­
bu będą szyć ~oołeci.nje. Otwarty też zostanie gabinet le­
kairskJ, gdzie będzie przyjmował lekarz - specjalista ge­
riatrii. 

W eh wili obecnej f: c·alodziennego wyżywienia korzysta 
w klubie Już 92 starszych ludzi, a przychod~i na telewizje 
I pogawędkę ze znaiomyml - znacznie więcej. Między innymi 
członkowie Z .i ed.n. Zw. Renciistów. Emerytów i Inwal idów 
dzielnicy Widzew, którzy po opłaceniu 30 ·zł składki rocznie 
mają 1>ra •wo wolnego wstepu do klu.bu. A chętnych ni11 
braku.je - z uwagi na urządza•ne tu ciekawe p:ele-kcje le· 
karskie i inne, im.pr&y artystyczne. wyświetlane filmy 
oraz niemal rod-zinną atmosferę, ~ka pa.nuje w klub;e. 
Klub Seni.c>rn na Widzew'ie słu~y coraz lepiej i p rzynosi 
cenne doświ.adczenia, lrtćre pcwinny być wykorzystane 
przy orga·nizowa•niu pO<l~ltnych klubów dz iennego pobytu 
w innych d zielnicach. A i~tn!eje na te kluby wśród ludzi 
starszych niewątpliwie <Wże i pilne za:potrzebowan:e. 

T. S. 

Telefoniczny rekonesans po zokładoch procy 

Kto sprawuje opiekę lekarską 
nad pracownikami trzeciej zmiany?

1 
Rzecz jest wiadoma, noc jest dla jedn~'ch okresem .. wypo­

czy uku. a dla innych okresem normali>ej pracy. \\ tadorno 
także. że w tyrn czasie trudno ch~'\.i1anti o pełn~ ~kuple1ue. 
Wtedy. gdy 0 centymetry prac11ia n.o pełny".' bi~gto .ma­
szYRl-'· --cza~ent uła1nek srkund!o· ottpręzen1a n1o:ie n11ec. zna· 
czenie niebagatelne. W7.i~Ji;my sobi• za przykład Jedną 
noc (z 23 na 24 lutego). „Obdzw•niali,111)'' ' niektóre zakłady, 
pytając .iak wygląda spra\\a 1alJ~zpiecz.P11ia rachowe.1 pomo­
cy medycznej na trzeciej zmi:tn1e. I oto rezultaty. 

w ZPB im. Arm11 Ludowej 
piele:gniarka dyżurowała. przez 
cały czas. Dyzur taki iest Juz 
zreszlą od lat tradycją. Tak sa· 
mo w ZPB im. Kun :~:.;~ ego, w 
ZPB im. Marchlewskiego i w 
ŁZPB im. Obronców Pokoju, 
czynne były cztery punkty p;e­
lęgn:arsk'.e zlokalizowane na 
oddziałach i>rodukcyjnych. fel­
czer dyżurował w ZPW im. 
Reymonta. 

i o gndz. 19.07 ud ~;e\o:-~o jej po­
tnocy w ~h1gvto ·.,v;a , Ogółem u­
dz.el o:io rej n.1.::y tyl.kn 7 porad 
ambu~a-loryj-:i:">·ch. Zesµoly wy­
nadl\ ~nve nie n1us:aly wyjeżdżać 
8ni r3ZU. Była wś:·ód tych p;­
c1entów <imbulat\.,:i~lm praco~.v„ 

n:ca t.ZPB. k:.óra w 10 minut 
po za,kciticzen!u p:-flcY. doznał~ 
rany szarpanej grzbietu rękt 
i zgłe>s 'la s'ę z tym cio J>(>gotn­
w~a. Prz~·po-m:na1n. :że w. tym 
cz::is· e dvżuro·Nały w oddziałach 
ŁZPB czte:y pu :-~k ty pielęgnó.ar­
skie. 

I w tych zakło.dach dyżttrY 
minęły spokojnie. A teraz. da­
lej. w ZPB im. Dubo's p.el<;-
gr.iarka była do godz. 21. Poz- Podsumowamie tej, dość wy-
noet w ambula.torium \ .w zakla- rYWkowei p,·zyznajemy, kontro-
d2lie nie było już nikogo z,e Jl ja.ką podję'.iśmy, n'.e J<:~t 
służby medyc:z.llej. Równ'.eż. o jednak zbyt różowe, Oczyw1s-
godz. 21 za,konczył. s;ę_ dyzur oie, w wielu zakładach pomy-
pielęgniar ki w ZPB im. Sz. H.ar - ślano 0 tym, by by_ł w czas:e 
nama. Duży zakład pGz-0stał bez trzeciej zm'any ktos, kto po-
żadneg0 zahezp'e~ze:i'a medycz- trafi urlz'.elić pierwszej pomo-
nego. Klucz o•1 ambulat0rwm cy. Równncześn'.e jedn.ak w 

to m \a lo mie.isce w Zakładach'! 
B ardJw5k'fp!O, ~11i.:.:j.et;\' wa ta, 
n ieco roZ1nir-~la s_ę 'l ~e~em. ; 

bny jeszcze a~~'c. kt le.1 sp~a-1 
wy wid~ć na prz :-~kładzie ZPB 
im. KuiLck.:ego. Kła;JC1 ty z k~- i 
d:ą p~elęgn;;.r s.i<a:. \\.'~~d~. Zd:-1· 1 
\\·i~ n~e gv:sran:~JJe JE') 1.~bez­
uieczenia. Wtedy w:e;c. gdy 
p:-zyehodz~ url0-i)Y lub cho.r_ob~ 
k<'g.:iś z pecyrnelu, k .orei 
p:·zec:e7. zaplar.ować n~e m <? ­
ż•:a. b:·ak ~est zabe?ip:eczen:a 
na trzec:ej zm:,;n'e, !Ub też pie­
lę;!nóari<; p:·acuią koleino po 
dwie z1n;any. O zapl.ai.~ za ~e I 
l(odz'.nv nadliczbowe martwić 

·sit: musi dyrekcja zakładu. I 
Równocześn i e jedna1k podr:10„ 

szono n:e tak dawno jeszcze 
kwest 'e celowości kształcenia 
tak licznych kadr nowych pie­
lęgniarek. Okazuje się, że sam 
tylko łódr.k; przemysł m~ ~u 
potrzeby l'lnaczne. Oczyw1śc1e 
należałoby zabezpieczyć etaty. 

Ta racze .1 spokojr,. noc łódz­
kich wlókn:arzy nie może być 
przykładem jednoimacznym. 
Tam bowiem. gdzie są maszyny 
i ludzie, a jeszoze gdy jest noc, 
o wypadek nietrudno. 

L. RUD, wisiał w po~t.ierni. ldentycznie n.ektórych zakładach, tak ja!k 

było w ZPB '.m. H. Saw.ck'.ej. ·-------------------------------W ZPP im. Jurczaka <io 19.3e 
pracował w ambula~oriun1 st~­
matolog, a póżr.iei nie było ni­
kogo. W ZPW im. DąlJ:owsk ie­
go lekarz praci>Wał do 18, a l"e­
lęgniarka do 21, W ZPW :m, 
Wiosny Lltl1ów od godz. 18. tzn . 
od ukonczenia pracy . przez le­
karza nie byt0 już mkogo . . Le. 
karz w ZPW :m. B.-rdowsi< .~r:n 
pracował do god'z. 20, de am­
bulatorium to je:<t na ł.ąKowej. 
Ten fakt ma znaczen .e , g:lyż 
równocześ r-1 e pop!';.,;;a:srny dy„ 
rekcję PogotoiN! a Ratan~ow-ego 
dla m. Łodzi 0 prz.ei<..azan1e nam 
pełnej listy osób, kt'J~e poc~~w­
szy od godz. 18 dn;a 23 lutego, 
do 6 rano 24 lutego utegly wy­
l)adl<om w pracy i ktO"Y!Il. u­
dzielono pomo<:y w pogotowiu. 

właśn'. e pracown ica ZPW Im. , 
Ba•rdowsk iego doznała w cza: 
sie pracy rany tłuczonej ręki 

filo dxieti nieeie 
e Ochrona wód I powietrza \ 

aLmo~ferycznego przed zanie-
czyszczeniem przez zakłady 
przemysłu chemicznego w regio­
nie łódzkim" - to te1nat nara· 
dy która rozpocznie się o go­
dzlnie 10.30, w sali 202 Domu 
Technika przy Pl. Komuny Pa­
ryskiej 5a. 

e Film „Jak rozpętałem 
II wojnę światową" o godz. 18, 
w DDK Lódź - Polesie, ul. Wa· 
pi-enna 15. 

e Eliminacje środowiskowe 
XVI! Konkursu Recytatorskiego 
dla recytatorów z bibliotek reio· 
nowych, o godz. 16, w bibliote­
ce przy ul. Boya-żele11skiego 15. 

e Badania radioCotograficznt> 
Lódź - WMzew, ul. Szpitalna 6.

1 
dla mieszkańców ul. Złotej od 
nr 4 do nr 9. 

WAZNB TELEFONY 

Informacja telefoniczna 

Strat Po:ta.rna Ol, 866-41. 
499-llO, 

Pogotowie Ratunkowe 
PO&Otowie MO Ol, •oo-oo, 

TEATRY 

es 
195-55 
zs1-n „ 
5CIU-01 

WIELKI - godz. 17.3-0 .,Trage­
dyja, albo rzecz o Ja<nie i He­
rodz.ie" 

POWSZECHNY - godz. 15.30 
„wszyscy moi synowie" 

NOWY - godz. 15 „Zemsta" 
MAŁA SALA - godz. 20 „Cena" 
JARACZA - goda. 15 „Pla-

cówka", g. 18 „Jego.r Buły-

<:.zow i inni' ' 
TEATR 7,15 godz. 19.15 
„Gwałtu, co się dzieje" 

OPERETKA - godz. 19 „Wie­
deńska krew" 

ARLEKIN - godz. 17.30 „Fre­
gata Oronga z wysp o•lorzy­
mów AHU'' 

PINOKIO - godz. 10 „Orly 
trąbiki" 

MUZEA 

SZTUKT ful. WlęckOWlllk:le&o 36) 
nieczynne. 

ARCHEOLOGICZNE I ETNO• 
GRAFICZNE (Pl. Wo!Jlo.sci lł) 
,goct.z. J.1-17 

HISTORII RUCHU REWOLU• 
CVJSEGO (Ul. Gdańska 13) 
godz. 9-18. 

HISTORII WŁOKTENNJCTWA 
(Piotrkowska 282) godz. 10-17. 

KATEDRY EWOLUCJONILMU 
UŁ /Parli: SienJciew.i.cz.a) 10<1&. 
10-17. 

ŁODZKIE ZOO 

czynne od godz. 9-15.:łG „ C:CJllllD& Ck! ~~ - • 
Gk•· 

z sądu 
OBIECANKI, CACANKI„, 

Przed Sądem Powiatowym dla 
m. Lodzi stanął ostatnio - nie 
po raz pierwszy - 50-letni An-

Niebezpieczne 
zabawy •.• 
Prawdziwa zima ze śniegiem 

I mrozem stanowi raj dla na­
szych milusinskicb. Nie mamy 
nic przeciwko wyżywaniu się w 
sportach zimowych, ale... mu­
szą się one odbywać w m1eJ­
scach bezpiecznych, a na pew• 
no nie - jak to widać na 
zdjęciu w pobliżu JezdnJ, 
gdzie w każdej chwili zdarzy!' 
się może nieszczęście. RozpędzO· 
ne sanki trudno zatrzymac 
przed nadjeżdżającym "samocno· 
dem. 

Foto - L. Olejniczak 

toni Kaźmierczak (ze.m. Ogrodo­
wa 66 m. ł), 

Tym razem odpowiadał za 
wyłudzenie pieniędzy. W paz­
dzierniku ub. roku pobrał od 
kilku osob zaliczki na węgiel, 
którego nigdy nie dostarczy!. 
I tak od Jana D. wyłudził 600 
zł, od Stanisława D. - 170 zł, 
300 zł od Cecylii H. i 260 zł od 
Władysława T. 
Ponieważ Kaźmierczak był już 

kilkakrotnie karany za prze­
stępstwa tego samego rodzaju, 
sąd potraktował go tym razem 
ostro i skazał na 3 lata pozba­
wilmia wolności, 2 tys. zł grzyw 
ny i na 3 lata pozbawil go 
praw publicznych. 

Ponadto mocą wyroku sądo­
wego Każmierczak przez 5 lat 
przebywać bedz'e pod nadzorem 
ochronnym. W tym czasie zo­
bowiązany jest do podjęcia pra­
cy zarobkowej J pow~trzymania 
się od nadużywania alkoholu. 

(eo) 

eo~ GDZIE~ KIEDVt 
k I N A 

BALTYK - .,Złoto Ma<"k~rtny" 
od łat 16 (tl<:.l\) godz. 0.30, 12, 
14.30, 17.15, 20. 

LUTNIA - .. t-riiuleln Doktor" 
(Jug.\ od lat 18, &odz. 10, 12.30. 
15, 17 .30, 20. 

POLONU - „Opowieść do 1)0· 

duszki" e>~ lat 16 I USA l gO<lz. 
10. 12.15, 14.45. 17.15, 19.43. 

WISJ,A - Konfrontacje „Okru­
chy życia" od lat 16 (franc.) 
godz. 10.3n, 13, 15.30, 17.43. 20.15 

\\· 1 OK "JARZ - n !e<:1Y'1:1t! 
WOLNOSC - •• Pani ambasador" 

od lat 14 (radz.) godz. 10, 12. 
14, 16, :8, 2D 

ZA.f"HFTA - ,.Fraulein Dl}\ttor•' 
od l<lt 18 (jot>g.) god•z. 10, 
12.30. 15. 17.30. 20. 

STUDIO - Tylko dla kin stu­
dyjnych. „Siedem dni gdzie 
Indziej" od lat 18 (franc.) 11. 
16. 18. 20 •. 

STYLOWY - Tylko dla kin ·stu­
dyjnych l'M:łość ELwiry Ma­
digan" od lat 16 (szwedz;i< i) 
godz. 17.:5, 19.30 

ADRIA Po?eo.nanle I tytU· 
łem „Działa Navarony" od lat 
14. (ang.) godz. 10. 13, 16. 19. 

TATRY „Synowie Wielkiej 
Nledźwledzlcy" od lat 1ł 
(NRD! godz. 10. 12.30. Eiajlcl: 
, . Łowcy l>i.zonów" g. 15, Hl, 
17; „Twarz anloła" od lat 18 
(poi.) godz. 18. 20. 

CZAJKA - „Krajobraz po bl­
t·wie" 6P<l'i.) od la•t 18, g. 17, 
19.15. 

DKM - „Dziewczyna na Jec1en 
sezon" (rum.) o<1 lat 16, god:r.. 
16. 18, 20. 

ENERGETYK - nleczynne. 
KOLEJARZ - nieczynne. 
LDK „Danci ng w kwaterze 

Hitlera" (pol.\ od la\ 18, &odz, u. 11'1;1&. ,1~.~ 

GDYNIA - „Kraina wiecznej 
młodości" od la•t 7 ("rum.) ,g, 
10, 12.!5, 14.30 „Dzień pus•czy­
ka" od lat 16 (wł.) godz. 17, 
19.30 

HALKA ;,Godzlna pąsowej 
róży" od lat 12 (poi.) godz. 
15.45; „Pogarda" od lat 11 
(tranc.) godz. 17.45, 20. 

1 MAJA - .,Nowy" od lat tł 
(po!.) godz. 16. 18; „Cztery da­
my I as" od lat 18 (tranc.) 
godz. 20. 

LĄCZNOSC - nieczynne. 
MLODA GWARDIA - ;,Zycie, 
miłość, śmierć" od lat 18 
(franc.) godz. 10, 12.15, H.30, 
17. 19.30. 

MUZA - „Kniaź i Tatarzy" od 
lat 14 Qbubg.) goct.z. 15.30, 
17.45, :IO 

OKA - „Wiosenne wody" od 
lat 16 (czeski) godz. 10, 12.30, 
15. 17 .30, 20. 

POLESIE „Lowcy skalpów" 
(USA) od lat 16 godz. 17. 19. 

POPULARNE - .,Nie smuć clę" 
(radz.) od lat lł, godz. n, 19. 

PRZEOWJOSNIE - „Spartakus" 
1 I n cz <USAl od la• 18 
g. 1:5 (g. 19 seans zamknięty) 

POKOJ - ,.Mózg" od lat 14 
(!ranc.) godz. 15.30, 17.45, 2tl 

PIONIER - nieczynne. 
REKORD „Wujaszek czaro-

dziej" od lat 11 (węg.) godz. 
10. 12.30; „Pojedynek w słoń­
cu" od lat 16 (USA; godz. 15, 
17.30, 20 

ROMA „Daleko na Zac io-
dzle" od lat 14 (radz.) godz, 
I O, 12. 14, l&, 18, 20. 

SOJUSZ - „Południk zero" od 
lat 18 (poi.) godz. 17, 19 

STOKI - „Białe slońce pusty­
ni" od lat 14 (radz.) :: idz. 16, 
18, 20. 
łWI'l' ~ ttJu.leń Cheyennćw" 

Tkackie 
„Konfrontacje'' 

Obecna wystawa tkaniny ar· 
tystycznej w Muzeum Hw;tonl 
Włók iennictwa nosi naZJwę .,Kon• 
fcontacje". 1 w istocie jest ona 
konfrontacją dorobku artystow. 
reprezentujących odrębne kie­
ru,;1<1 w :;ztuce tkactwa. Jest 
µJ :')\\.·naruen1 ich możli.w oś\!i 
wa:·s.i~ac.o·..&!ych, a także indyw1· 
d>;a:nych dróg roz,woju, Jają­
cych w końcowym efekc1e 
::.tu=s:one up,dobania tema tvc•· 
ne l formalne. 

Barbara Latocha poszla w 
kien.::o.ku tradycyjnym wyty­
czoa~·m przez Plutynską i Gał­
kowskich. Jej prace cechUJe 
rzetelność wykonania, wymaga­
jąca mistrzowskieg'? opanowa­
n ia techniki. OperuJe sub~1ny­
mi, stonowanymi barwami . co 
dodaje waloru je.1 ~ka.ninom fi­
gu.ra tywnym jak: „kwartet" 
i „Portrety". Małe formy La­
tochy są na ogół nieciekawe_, 
mimo że wymagały równ.ez 
dużego wkładu pracy. Kieru­
nek reprezentowany przet tę 

artystkę zdaje się Jednak za­
nikać. Saima „czysta sztuka'', 
samo tylko doskonalenie war­
sztatu nie zadowala już di's'eJ· 
szych artystów i chyba ,>dbior· 
ców także. 

Przykładem poszuki•wań wlas­
nego stylu są p>face niemtooej 
wiekiem Marii Łaszkiewicz. Ta 
blisko BO-letnia artystka para 
się tkaniną stosunkowo niedaw · 
no. Jej pierwotne zaLnteresowa­
nie - rzeźba - ~malazło ...clbi­
cie w wykonywanych prze~ n i ą 

tkani•nach. Łas-zkiewicz łączy 

płótno z _ drewnem w ten spo­
sób, że tkaonina jest jakby ciem, 
oprawą dJla rzeźbiarskiego ele· 
mentu. który umieszczony zwy• 
kle w cen.trum kompozycji, sta· 
n<>W'i o jej treści. Naszą uwagi: 
21wr6cHy: „Kapli~ka przy dro­
dze" i „Prośba". Ta ostatnia 
w:ol>udziba też poważne uinte· 
resowanie na wystawie w Hisz­
pa•nii, gdzie Łaszkiewkz wysla­
wiał.a swoje prace. 

O Teresie Muszyńskiej p l~a· 
li.śmy Już przy okazji wczes­
niejszych wystaw. Jej drogi: 
rozwojową od tkanim reliefo­
wych do form p rzestrzennych 
zamykają „cha tafy" czyli 
zmlenne formy tkackie, pozwa­
lające na tworzenie z kill< 11 
tkanion coraz to nowych kom­
pozycji. Jest to jedna z '>Stat­
nic h koncepcji w tkactwie ar· 
t:ys:tycznym. Koncepcja ta n ie 
krępuje odbiorców nazwJn!em 
i ustawieniem tematu, poiwal~ 
mu n iejako włączyć 9ię w pro­
ces tworzenia. 

Obo<k trzech wymienlouych 
z regionu warszaws:Ccego, na 
,.Konfrontacjach" eksponuJe 
również swoje prace Maria 
Dundakowa z Bulga.rii. Repr<'­
zentuje ona nie uprawianą 
jeszcze w Polsce technikę art­
~;irotis, dają<:ą się umieścić na 
pograniczu malarstw& i tk<ictwa. 
Polega ona na układaniu 
ban„inego włókna w kompozy. 
cje. które ulrwala ma~zyna 
włól.\ienn\cza 11 Aracl11ne". Zale­
tą .tecl111iki art-oroli~ jest m. in. 
i to, że jest znacz.nie tań~za. 

L. HOSZOWSKA 

od lat 14 (USA) &odz. 10 13, 
16. 19 

DYŻURY APTEK 

KHiń&kiego 136, Pl. Pokoju 3, 
Felińs·kiego 1, Piotr0kowska 67, 
Ol:>r. Stalingradu 15, Lima.naw. 
sicie.go 1, Cies21kowsk'iego 35, 

DYŻURY SZPITALI 

Klinika Poł.·Glu, !lM • 
DL Curie-Skłodowskiej 15 
dzielnica Górna. 

IJ Klinika Poł.-Gln. AM 
ul. Sterlinga 113 dz:eln!cs 
Sródmleścle I poradnie ,.K" Ili. 
Nowotki so I Kopciń~kleęo 32. 

Klinika WAM - ul. M. For• 
nałsklej 37 - d:P!lelnlce Polesie. 
Sródmieście t rejonowe oorad· 
nie „K" ul. Piotrkowska 107 
i Plotrkows-k• 269. 

Szpital im. R. Wolf - ul. La• 
giewnlcka 3ł dzielnica Ba· 
łu·ty. 

Szpital Im. R. Jordana - nL 
Pnyrodnlcza l/9 dz!elntca 
W!diew. 

Chirurgia południe - SzpftRI 
im. P i·rogowa (Wólczańska 195) 

Chirurgia północ Szplt•I 
im. Pi-rogow" (Wól<:zańska 195) 

Chlruri?la urazowa - Szpital 
Im. Radllńsklego (Drewnow-
ska 73). 

Laryn!!nlogla Szoltat tm, 
Ba·rEck·ieg0 (Ko<pcińs<kie!(o 22) 

Ok·ulistY'ka Szpital Im. 
Ba·rllckieogo (Kopc ińS<kiego m) 

Chirurgia 1 laoryngologi 8 dzie­
c i ęca - Sz.pital im. K01nopnl­
ckiej (1Spor.na 36/50) 
Ch!rur~ia gzczękowo-twarzowa 

- S'1J!)ltal im. Bar1'1cklego (Kop 
c!ńsklego 22) 

Toksyk"'ogt. - tnstytut Me· 
dY<"V'11Y l'r«cv rreresv I) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomor lekarska Stacji 
Pogotowh R:lfunkowee-o nT7V 
ni. 'Sienkiewicza 137, tel. 66ó-66, 

DZIENNIK Łl>DZKI ~ ~ '-7&2łt ł 



A Długowłosy Zbj,gniew B. 
„dla dra•ki" podpali•! w~zo-raj 
za:klad fotogra.ficzny pr2y u:!. 
Potn<x:-nej I. Zatrzymany nie 
potrafił wyjaśn.ić motywów swe­
go postępowa·nia. Poża.r zlo•ka­
lizowala Straż Pożarna, tym 
niemniej splo.nęly pewne ilości 
zdjęć, papieru roto.graticz.nego 
i f ilmów. Pożar W7lniecony zo­
stał Po zam1Jonięciu placówki. 

A Od rozpa·loneg0 p ieca za­
jęły się sprzęty w miesz.kaniu 
przy ul. Przybyszewskiego 142. 
W za.grożonej i2lbie znajdo·Naio 
się dwo.je pozosta wio.nych tam 
bez o.p.ieki dzieci, które wy•nie­
śli przy.padokowi .przechO<lnie z 
narażeniem własnego życia. 
Byli to ob. ob. MLrosław Ku­
lak i Włady~ław Ba•rto~uwicz. 
Dzieci częś(:iowo zac.zadzone 
przewie·z.iono do npi•ta!a. ży­
ciu ich nie grooi nieoez,pieczeń­
stwo. 

.l Pf'Ly zbiegu ulic Aleksa111-
drowskiej i Szczecińi>kiej, kie­
rowca samochodu ciężarowego 
Józef M. zam. Kolsz.tyń, pow. 
Łask spowodO'Wal zderzenie z 
„Syrer.ką" FH 20-95, prowadzo­
ną przez Zdzisława K. z Ko.n­
stantynowa. Kierowca oraz 
dwie pasaźe·rki Maria K. i Re­
g1na s. do·zna.Ji ot>rażeń. 

.l Kierowca „Żu·ka" FP 3283 
przy zbiegu u.lic Piotrkowskiej 
i Jaracza spowodował zderze­
nie z „Syreną" IT 3299. Ofiar 
w ludziach nie było. Poja.zdy 
zaslaly us„kod.z.o•ne. (·kl) 

WczoraJ o godz. 22 tempera­
tura w Lodzi spadła do mmus 
11 st. C. Dziś zachmurzenie 
duże, okresami umia.rkoWane, 
możliwe niewielkie opady śnie­
gu. T.emiperatura qd minus 15 
do mi.nus 7 st. c. Wia•try słabe 
z kleru"lków wschoct•nich. Ju­
tro możliw! ntewielkie ·oplł<ly, 
nadal mro1mo. 

Slóńce zajdz:e d.z;ś . o 17.24, a 
ju.tro wzejdzie o 6.23. 

Imieniny obeh<>dzą Maciej i 
Bogusz. 

Koleina 
katastrofa 
w Kanale 
La Manche 

W Kanale La Manche we 
wtorek rano doszło d'o nawej 
tragedii mors1k iej. L'.beryjski 
tank.Ow~ec „Tr'.nity Nav:gator" 

W POPRZEDNICH ODCINKACH WSPOMNIER A. SPEERA, JEDNEGO 'Z NAJBLIŻSZYCH 
WSPOLPRACOWNIKOW WODZA Ili RZESZY, PR'ZEDSTAWILISMY SYLWETKI LUDZI 
STOJĄCYCH NAJBLIŻEJ HITLERA, KULISY JEGO DWORU, STYL ŻYCIA, CHOROBLIWĄ 
NIEREALNĄ MANIĘ, ZMIERZAJĄCĄ DO UCZYNIENIA Z BERLINA - STOLICY SWIATA. 
KARTY WSTĘPU DO TEGO MIASTA MIAŁY POKRYC - JAK TWIERDZlL HITLER - WY· 
DATKI PONIESIONE NA BUDOWĘ, DZIS: 

Gabinet Hitlera 
9 

ltycznia 1939 roku nowy gmach Kance­
larii łtzeszy miał być goto w. 1 stycu1ia 
Hitler przy jechał obejrzeć budowę i był 
llaskoczony. Kancelacr1a Rzeszy była cał-

kowicie gotowa, a nawet umeb-,owana. 4 ty­
siące „mewolników" zbudowało ją zaledwie 
w ciągu jednego roku. Hitlerowi szczegolnie 
podobała się dłw;ta 145-metrowa galeria (dwu­
krotnie dłuższa niż galeria lustrzana w Pała­
cu Wersalskim). którą goście państwowi i dy­
plomaci musieli przemierzyć w drodze do sali 
przyjęć Hitlera. Podłoga galerii była wyłożona 
marmurem. Hitler zaaprobował to: „To jest 
słuszne ~ mówił: oni ja.ko dyplomaci p<>winni 
się poruszać po śliskiej drodze. - A później do­
dał: Potrzebuję olbrzymich galerii i sal, aby 
imponować. szczególnie pomniejszym partne­
rom... To co mnie otacza, musi robić wspa­
niałe wrażenie, aby moja prostota tym bar­
dziej rzucała się w oczy ... " 

12 stycznia 1939 roku w wiełkliej sali Kance­
larii Rzeszy, Hitler przyjął akredytowanych 
w Berlinie dyplomatów, którzy ·dożyli mu 
życzenia noworoczne. 65 dni po otwarciu, 15 
marca 1939 roku. prezydent Czechosłowacji zo­
stał wprowadzony do nowego gabinetu Hitle­
ra. W tym gabinecie rozegrała się owa trage­
dia, która zaczęła się 7'ałamaniem Bachy, 
a zakończyła wczesnym rankiem wkroczeniem 
wojsk hitlerowskich do Czechosłowacji. 
Siedemdziesiąt osiem miesięcy później 16 lip• 

ca 1945 r., Kancelarie Rzeszy zwiedzał Win­
ston Churchill. Wkrótce potem Kancelaria zo­
stała zburzona, a z jej kamieni i marn1urów 
został zbudowanv w Berlinie - Treptow. po­
mnik ku czci poległych żołnierzy radzieckich. 

D 
yłetantyzm - wspomina Speer - był 
jedną z charakterystycznych cech Hi­
tlera. Nigdy nie nauczył się żadnego 
zawodu i w gruncie rzeczy pozostał we 

wS<Zystkim laikiem. Jak wielu autokratów nie 
potrafił ocenić co oznacza prawdziwa wiedza. 
Bez zrozumienia skomplikowanych trudności 
każdego wielkiego zadania. nienasycenie brał 
na siebie coraz to nowe funkcje. Nie obciążo­
ny wiedzą i doświadczeniem. jego szybko pra­
cujący umysł zdolny był czasami do podejmo· 
wania niezwykłych decyzji, które fachowcowi 
nie wpadłyby do gło\•Y· 

Skłonności Hitlera do dyletantyzmu powo­
dowały pisze Spee-r - te bardzo chętnie 
wyszukiwał sobie niefachowych współpracow­
ników. Handlarza win (Ribbentropa) mianował 
ministrem spr~w zagranicznych, swojemu par­
tyjnemu filozofowi (Rosenbergowi) powierzył 
gospoda·rkę terenów wschodnich, dawnemu pi• 
Jotowi (Goeringowi) powierzył całą gospodar­
kę Rzeszy. 
Tenże sam Goerlng kiedy usłyszał, że trzeba 

zwiększy~ produkcję lokomotyw, aby przy• 
spieszyć transport na Wschód, wezwał do swo­
jej siedziby w Karinhall Speera. który przes 
pewien czas pełnił funkcje ministra uzbrojenia 
I zupełnie serio zaproponował mu budowę Io• 
komotyw z betonu, ponieważ zabrakło odpo• 
wiedniej ilości stali. 

Nie ulega najmniejszej wątpliwości, że czo­
łowe pozycje Hitler obsadzał laikami. Fa­
chowcom takim jak Sehacht przez cale życie 
nie dowierzał. 

Bez protestów I sprzeciwu otoczenia. Hitler 
9am podejm<>wal wszelkie decyzje, bez żad­
nych fachowych „podkładek". 

Uważał np.: „Wojskowe dowodzenie jest 
głównie sprawą rozumu, zaciętości i żelaznych 
nerw(/ w" i u ważal, że wszystkie te cechy po­
siada w znacznie wyższym stopniu niż wszy­
scy jego generałowie. Hitler stale w sposob 
obraź1iwy wyrażał się o oficera-eh sztabu 1e­
neralnego, wymyśla! Im od tchórzów i kłam­
ców. Hitler często podkreślał, że jego doświad­
czenia z rowów strzeleckich z czasów pierw• 
szej wojny świa.towej, dają mu lepszy pogląd 
na w<>jskowe szczegóły. niż wszyscy jego woj­
skowi doradcy ze sztabu ceneralnego. 

T 
echniczny horyzont Hitlera jak I jego 
pojęcie o świecie, sztuce oraz cały jego 
•tył życia, wiązały się z pierwszą wojną 
światową. Jego techniczne zaimtereso-

wania były jednostronne i skierowane n.a tra­
dycyjne rodzaje bron; armii i marynarki. Hi­
tler nie miał natomiast zrozumienia dla no· 
woczesnych <>siągnięć jak: radar, bomba at<>• 
mowa, samoloty odrzutowe i ra.kiety. Kiedy 
Niemcy skonstruowali odrzut&wy samolot my• 
śliwski (Me 262). który przewyższa! szybkością 
(ponad 800 kilometrów na godzinę) wszystkiP 
istniejące samoloty, Hitler odnosił się nieufnie 
do tego samolotu. Mimo że w walkach powie­
trznych samolot ten mógł odegrać poważną 
role. kazał g 0 zamienić na bombOwiec. 

Z cnsem megalomania. Hitlera była. ru!e do 
opisania. Notv dyplomatyczne nrzygotowane 
przez Ministerstwo Spraw Zagranicznych były 
jego zdaniem do niczego i oczywiście, on sam 
najlepiej je redagował. 

Zasługę powodzenia kampanii francuskiej 
także przypisywał sobie. Po kapitulacji Fran­
cji Hitler zwiedzał Paryż, Dzieląc się wraże­
niami powiedział, że zastana•wiał się czy nie . 
trzeba będzie zburzyć Paryża. Doszedł jednak 
do wniosku, że nie, ponieważ Berlin rozbudo­
wany według je-go planów będzie tak piękny, 
że 7Jaćmi Paryż. W tym m<>mencie Speer no­
tuje. że po raz pierwszy przerazi! się tym, tak 
bez żenady ujawnionym wandalizmem Hitle• 
ra. (c.d.n.) 

zatonął ·z pelr.ym ładunkiem w 
pobliżu wybrzeży brytyjski'Ch. 
z aktualnych doniesień wy•ni­
ka, że na powie!"zchni morza 
pokazały się plamy ropy naf­
towej. W zb'.ornikach ta1n1kow­
ca znajduje się 20 tys. ton pa­
liwa. Bra1k jest w~adomośoi o 
los!e załogi. 

W dniu 28 lutego 1971 i;oku 
zmarł, przeżywszy lat 16, naj­
droższy Mąż 

Koledze ALFREDOWI DWI­
LEWICZOWI wyrazy głębo­

kiego współczucia w związku 

ze śmiercią 

Jest to już czwa•rta ka.tłlsbro­
ł.a morska w Kanale La Man­
che w ciągu ostatr.ich sześciu 
tygodni. Trzy wcześniejsze za­
tonięc i a statków spowodowały 
śm'.erć 33 maryna·rzy. Do Kana­
łu La Manche przylgnęła już 
nazwa „korytarza' śmieroi", 

S.tP. 

WŁADYSŁAW 
KRÓLAK 

Pogrzeb odbędzie się 3 mar­
ca br. o godz. 15 z kaplicy 
cmentarza na Dolach. 

ŻONA, SYNOWIE 
i WNUCZKA 

MATKI 
składają: 

KOLEŻANKI i KOLEDZY 
z „INWESTPROJEKTU" 
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Nie podłożyła pani tego? - spytał 
wściekłym z oburzenia głosem. 

- Podłożyłam. 

- Czy pani chce powiedzieć, że pod-
l . oż y ł a pani wtedy, gdy zamknęła 

pani na klucz szufladę wczoraj wieczo­
rem? 

- Tak. 
- Kto panią mógł widzieć, gdy pan! 

wkładała to do szuflady? 
-Nikt. 
- Lecz ktoś musiał zabrać toi 
W oszołomieniu skinęła głową. 

- Ktoś, kto wiedział o planowanym 
przeze mnie tricku i zdecydował się uda­
remnić mi go - zaznaczyła. 

- Lecz kto mógł to zrobić? Oprócz 
pani, były jeszcze tylko dwie osoby, 
które wiedziały wszystko o tym nożu, 
chyba że może pani powiedziała komuś. 

- Daję panu moje słowo honoru. mr 
Mason, że nikomu nie powiedział9.m. 

- Czy ktoś widział panią, jak wkła­

dała pani nói.: do szuflady? 
- Jestem pewna, że nikt. 
- Gdzie pani miała klucz ubiegłej no• 

cy? 
- Schowałam go. 
- Gdzie? 
- W czubku starego buta. Obawiałam 

się, że ... coś mogłoby zawieść, a wiedzia­
łam, ile to dla pana znaczy. Ja.„ -
przerwała nagle, gdy do pokoju wszedł 

dużymi krokami sierżant Hokomb i po­
wiedział wesołym głosem: 

- Żaden ze świadków nie ma .:ichoty 
do składania jakiegokolwiek oświadcze­

nia panu, mr Mason. 

Mason wciągnął szybko łyk powietrza, 
jak gdyby chciał udzielić ostrej odpo· 
wiedzi, lecz wzruszył ramionami i po· 
wiedział: 

- $wietnie. - Po czym majestatycz· 
nym krokiem opuścił dom, trzaskając 

frontowymi drzwiami za sobą. Przebiegł 

wolno po betonowym chodniku, wsko­
czył do swego samochodu i ruszył szyb­
ko, kierując się w stronę swego biura. 
Jednakże zatrzymał się przy aptece 
i zadzwonił stamtąd do biura Drake'a. 

- Gdy Drake przyjdzie - odezwał się 

do panienki, której głos usłyszał w słu­

chawce - to proszę mu oświadczyć, że­

by wysiał detektywa w celu przetrzą­

snięcia stałego m1e3sca zamieszkania 
Kenta i odnalezienia noża do krajania 
mięsa, który stanowi wierną kopię nQ­
ża, przy pomocy którego została popeł­

niona zbrodnia. Niech detektyw bada 
skrupulatnie to miejsce dotąd aż znaj­
dzie nóż. Mógłby zacząć od zajrzenia pod 
blat stolika kawiarnianego na dziedziti­
cu. 

Della Street uniosła pytające spojrze­
nie, gdy Mason powiesił kapelusz I 
płaszcz w szafie wmurowanej w ścianę. 

- No więc? - spytała. 

- Mrs Doris Sully Kent zablokowała 

konto bankowe Kenta. 
- Co pan ma na myśli? 
- Otrzymała zlecenie do zablokowania 

wystawione wczoraj późnym popołud­

niem, wstrzymujące Kenta od izarządza­

nia wszelką własnością. Wniosła podanie 
o wyznaczenie zarządcy własności spor­
nej. Bl.okujące zlecenie jest ważne aż 

do cz:asu rozprawy dotyczącej ustalenia 
zarządu własności spornej. 

- Lecz to... w takim razie, szefie, to 
nawet uniemożliwi płacenie, panu hono­
rarium adwokackiego. 

Mason skinął głową. 

- I nie będzie mógł opłacie detekty· 
wów Paula Drake'a? - spytała, 

Mason potrząsnął głową. 

- A załóżmy, że zarządca własności 
spornej z ostan ie wyznaczony, to co 
potem? 

- To będzie zależało od tego, kim bę­
dzie zarządca I jak będzie się zapatry­
wał na tę kwestię sędzia„ 

- Lecz mr Kent prowadzi wiele Inte­
resów handlowych. Jak ona będzie mo­
gła zablokować te wszystkie interesy? 

- Mrs Kent oświadczyła, że on grozi, 
iż roztrwoni swój majątek, że podstęp­
nie dokona przeniesienia tytułu wła­
sności i wiele innych rzeczy. Wyszukała 
sędziego, który był dla niej bardzo przy­
chylny. 

- Uważa pan, że patrzał z roikoszą 

w utkwiony w niego jej wzrok niewin­
nego niemowlęcia! - odcięła się oburzo­
na Della Street. 

- Nie musisz być niesprawiedliwa. -
Mason szeroko się uśmiechnął. - Zapa­
miętaj ~obie, że ona jest tylko bezrad­
ną kobietą, która chce uczynić to, co 
jest słuszne. W swojej skardze do sądu 
oświadcza, że alimenty przyznane jej 
orzeczeniem sądu nie powinny być kon­
tynuowane, ponieważ cały rozwód jest 
oszustwem w stosunku do niej I sądu. 

Twierdzi więc w swojej skardze sądo­

wej, że chce, aby wstrzymano wypłaca­
nie jej tysiąca pięciuset dolarów mie­
sięcznie. 

- Innymi słowy, .chce zabrać cały ma­
jątek Kenta zamiast jakiejś tam części! 
- wykrzyknęła Della Street. 

Mason wyszczerzył zęby w uśmiechu. 

(64) (Dalszy ciąg nastąpi) 

SRODA - 3 MARCA 1911 R. 

PROGRAM I 

10.00 Wiad. 10.05 „Noce i dde" 
- fragm. 10.25 Muzyka. io.30 
Ostatr,; ze słynnej <fyna$til -
Edward II Stra.uss. u.oo „Biały 

labirynt". 11.25 Dedykujemy II 
zmianie. 11.45 Publicystyka mię­
dzynaro.d&wa. 12.05 Z kraju i ze 
świata. 12.25 Więcej, lepiej, ta­
niej. 12.45 Rolniczy kwadrans. 
13.00 „Kolorowe listy". 13.25 
swojskie melodie. 13.40 Melo<f:e 
i rytmy. 14.00 .,Pośpieszny przy­
jedzie o 17.05" - rep. lit. 14.20 
„Z operą przez cztery stulecia". 
15.00 Wiad. 15.05 Godzina dla 
dziewcząt i chlo.pców. 16.00 Wia­
domości. 16.05 Alfa t Omega. 
16.30 Popołudnie z mlodośc:ą. 
18.50 Muzyka i a,~tual•ności. 19.15 
Opinia konsumer,ta. 19.20 Dol>rY 
wieczór, zaczynamy. 19.30 Kon­
cert chopinowski. 20.00 D'Zienn.:k 
20.25 Muzyka ro2lrywkowa. 20.47 
Kronlk~ sportowa. 21.00 Ze wsi 
1 o wsi. 21.20 Rozmowy o wy­
chowan>u. 21.30 Kalejdookop kul­
turalny, 22.00 Koncert Chóru 
Rozgl. Krakowskiej PR. 22.20 
Odpowied:cl z różnych ISZUf.Lad. 
22.35 Muzyka rozrywkowa. 23.00 
lI wydanie dz!er.·nika. 23.10 Ko­
respondencja z zagranicy. 23.15 
Po raz pierwszy na antenie. 
24.00 Wiad. 

PROGRAM U 

9.30 Wiad. 9.35 Z'.elone sygna­
ły. 9.50 W naszej wsi. 10.10 S'kO­
czne melodie. 10.25 Aud. o 
twórczości s. Otwir.owskiego. 
11.25 Utwory kamera~ne. 12.05 
Z kraju 1 ze świata. 12.25 Pie­
śni kompozytorów rosyjskich. 
12.40 Komunikaty. 12.45 „Prze­
miany". 13.00 „Antykwa.riat mu­
zyczny". 13.40 „Dunajskie gro• 
by" - fragm. opow. !4.00 w:ad. 
14.05 Ka.pela Namysłowskiego. 
H.25 Polskie zespoły. 14.45 Błę­
kitna sztafeta. 15.00 Koncert po­
połudn'owy 15 40 Pidni 1 tań­
ce. 16.00 \'Vi

0

ad. 16.05 Cyrk prze­
bojów. 16.45 Aktualności łódz­
kie. 17.00 „Wspomnier.1a sufle­
ra". 17.15 Spiewają chóry III i 
IV Lic. Ogólnokształcącego w 
Łodzi. 17.30 „M.atura" - dys­
kusja. 17 .45 Koncert. 18.20 So.n­
da. 19.00 Echa dnia. 19.15 Lekcja 
jęz. franc. 19.31 „ziemia tragi­
czna" - sluch 20.46 Muzyka 
rozrywkowa. 21.01 Koncert wie­
czorny. 21.35 „Midom 1971". 22.00 
z kraju i ze świata. 22.27 Wiad. 
sport. 22.30 Kwadra.ns z Kwinte­
tem Wł. Nahornego. 22.45 „Gwia­
z.dy d·awnych scer, operowych". 
23.15 Uniwersytet Radiowy. 23.35 
Na płytach śwł.a.ta. 23.50 Wiad. 

PROGRAM JII 

12.05 z kraju i Ee świaita. 
12.25 Koncert muzyki uniwersal­
nej. 13.00 Na olsztyńskiej an­
tenie. 15.00 Mo.sty sta.-oslowiań­
skie - gawęda. 15.10 Piosenkar­
ski poradnik. 15.30 Ekspresem 
przez świat. 15.35 N + T -
czyli nowoczesność t techn;ka. 
15.30 Mistl"ZOWie gitary. 16.15 
„w marcu Jak w garncu" .:... 
czyli pio.ser,ki o wio6nie. 16.45 
Nasz rok 71. 17.00 Ekspresem 
przez świat. 17.05 Quodlit>et. 
17.30 „W odruchu litości" -
odc. pow. 17.40 Przebój za pr:re­
bojem. 18.10 Herba tka przy sa­
mowarze. 18.30 Ekspresem przez 
świat. 18.35 Międ·zy „Bobino'' a 
„Olimp'.ą". 19.00 „Ocalenie" -
odc. pow. 19.30 Trubadurzy war­
szawskich ulic. 19.łii Polityka 
dla wszystkich. 20.00 Remi.ni­
scen.cje muzyczne - Dydona 
bez Eneasza. 20.45 „Tylko ty 
mnie możesz uratować Giaclin­
to" - słuch. 21.05 Rytm i pio­
senka. 21.30 studio pod Miner­
wą. 21.50 Ryszard Wagner 
„Zmierzch bogów". 22.00 Fakty 
dnia. 22.08 Gwia<Zda siedmiu 
wieczorów - G. Brasser.s. 22.15 
Trzy kwadranse jazzu. 23.00 Li­
ryka fra.ncuska - Charles sau­
delaJ.re, 23.05 Muzy.ka nocą. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

no.oo „S!prawa o zniesławie­
nie" - film , serii - „Sag3 
rod·u Forsyte'ów (odc. XXI) 
(W). 10.5'5 Fizyka d·ła klas VII 
- Zasada .achowa•nia energii 
(,W). 12.45 Wybiera.my zawód (z 
Ka·towic). 15.20 Politechnika TV: 
Matem'3tyka kurs p.rzygoto.waw­
czy - Jed•nokładność (z Wro­
cławia). 15.55 Politechni·ka TV: 
Matematyka kurs przy.gotowa.w-

W dniu 1 marca 1971 roku 
zmarł, przeżywszy lat 11, nasz 
kochany Mąż, Ojciec, Teść I 
Dziadek 

S. t P. 

JÓZEF 
STURLIS 

Nabożeństwo żałobne odbę­
dzie się 4 marca br. o godz. 
15.30 w kaplicy cmentarnej na 
Dolach, po czym nastąpi wy­
prowadzenie zwłok na miej­
sce wiecznego spoczynku. Po­
wiadamiają pogrążeni w smu­
tku 
ŻONA, C0RKA. SYNOWIE 
SYNOWE, ZIĘC. WNUKO~ 

WIE i POZOSTAŁA 
RODZINA 

czv - Podobieństwo (z Wrocla• 
wia). 16.77 Telerek.lam1 (Ł), 
16.30 Dziel1!nik (W). 16.40 „La­
tający Holende·r" - polawia·cz 
ciekawostek morskich (W). !T.\5 
Magazyn ITP (W). 17.30 ,,Dla 
załogi" (z Po=a·nia). 18.00 PKF 
(W}. 18.10 •. Piosenki z tury-
styc„nego szlaiku" (W). 18.30 
Wiadomości d•nia (Ł). 18.43 Te­
lereklama (Ł). 18.45 Wszechnica 
TV: „Sztu.ka liczenia" odc. 20 
- „Ceny a konsu.mpcja" (W). 
19 ro Dobranoc - Za-czarowa.ny 
ó!Ówek (W). 19.30 Dziennik 
(W}. 20.00 ,.spr-awa o zniesła· 
wienie" - tilm z serii: - Sa 1~a 
rodu Forsyte'ów" (odc. XXI) 
(W}. 20.50 Sw·ia·towid (W). 2.1.25 
„Jak z nut" - xxm program 
z cykLu: Słuchamy i pat·rzymy 
(z Katowic). 2:1.35 Dziennik (oW). 
22 .55 Po.Ji.technLka TV: Matema-
tyka k.u,rs przy.l(otowawczy 
(oowtórzenie z Wroclawlal. 
23.30 Połitec-hini'ka TV: Matema­
tyk'a kurs przygotowawczy 
(powtórzenie z Wrocłaiwia) . 

PROGRAM U 

18.15 Wa.\ter and Connie 
kurs języka ang. dla począt'ku­

jących (W). 18.łS Nasi współ­

cześni - Marła Kuncewiczowa 
(W). 19.20 Dobra.noc - Pamięt­

ni.kl Ma,gdy. l9.30 Dziennik. 2<1.05 
Kraj wy~<>ko w g6rach - film 
dok. prod: radz. 20.20 „Duch w 
Ca1nte0rviJlle" nowela fiLmowa 
prod. TVP. 2().50 Naone recenz.je. 
:n.os 2'4 godziny. ~1.15 „żarty 

przykJad.ne" - Miguel Cervan­
tes de Savera z cyklu: klasycy 
humoru. 22.2!! En fra·nca:s -
kurs języ:ka franc. !2.55 Ki0ne 
werS<li 1>ry0g!1nalnel - „BaJkt 
LafontaLne'a" Lea deux: 
coqs. 

Dnia 21 lutego 1911 r. zmar­
li tragicznie 

S.tP. 

BRONISŁAW 
OPACKł 

em. kapitan WP, kawaler 
odznaczeń krajowych I zagra­

nicznych, żył lat Tl. 

tl. t Pi 

AURELIA EUGENIA 
SAWICKA 
2Yl.K LAT' ST 

uroczystołcl pogrzebowe od­
będ„ się w kościele przy ul. 
Jerzego, dnia 3 marca br. o 
godz. 10, po czym nastąpi 
wyprowadzenie zwłok do gro­
bów rodzinnych w Warua­
wie l Milanówku. 

RODZINY 

Dnia 1 marca 1911 r, po 
krótkich lecz ciężkich cierpie­
niach, odeszła od nu Ba za­
wsze nasza ukochana żona, 

Matka l Babcia, przeżywszy 

lat 13 

S.tP. 

MARIANNA 
NOWICKA 

Pogrzeb odbędzie się J mar­
ca br. o godz. H z kaplicy 
cmentarza św. Franciszka 
przy ul. Rzgowskiej, o czym 
zawiadamiamy w głębokim 
smutku 

MĄŻ, SYN, SYNOWA, 
WNUCZKA I RODZINA 

Dnia zg lutego 1911 r. zmarł, 
przeżywszy lat 92 

S.t P. 

IGNACY 
BRZYCHCY 

Pogrzeb odbędzie się 3 mar­
ca br. o godz. 14,30 z kaplicy 
cmentarnej przy ul. Ogrodo­
wej. 

RODZINA 

W dniu 28 lutego 1911 roku 
zmarła, po długotrwałej cho­
robie, w wieku 81 lat nasza 
Ciocia 

S.tP. 

HELENA 
POTAKOWSKA 

11 domu MURAWA 

Pogrzeb odbędzie- się w dniu 
4 marca br. o godz. 14 na 
cmen*arzu św. Anny na Za­
rzewie. 

RODZINA 
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